| Na wrocławskiej autostradzie kolarze walczą o prawo kandy- 
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Warszawa, wtorek 15 kwietnia 1952 r. 


Unia-Gwardia 2:1 w meczu ośrodków 


orywkach o Puchar Zlotu 


Kolejarz-Włókniarz 7:1- Ogniwo-Budowlani 2:2 
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Sekcja koksu GKKF 


przedstawia do dyskusji 


Projekt reformy 
mistrzostw drużynowych 
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Wójcik, Wrzesiński, Hadasik i Rlabiński 


wykazali EE formę 


na 4 eliminacjach do Wyścigu Pokoju 


(CZTERODNIOWE eliminacje 
“M kolarzy przed Wyscigiem 
Pokoju redakcji „Trybuny Lu- 
„Neues Deutschland" i 
Pravo“ na trasie War- 
Berlin Praga w 
50 kwietnia — 13 maja, 


Lekkoatletki 
I lekkoatleci 
trenują auacda: 
W 4 ośrodkach 


S GKCJIA Iekxoatletyczna 
~ .GKKF organizuje po przer 
«ie swiatecznej w czterech o- 
Brydkach szko! eniowych dalszy 
Gap przygotowań lękkoatletek 
lekkoatletów do sezonu. 
„ Do ośrodka specjalnego dla 
dIezaczY, który rozpocznie swą 
Drace 17 kwietnia w Ośrodku 
„0rtiowvm Zrzeszen a Spóinia 
W Wałczu w czwartek wezwani 
łOstali następujący  zawodni- 
© ezki: 

Wiceł, Kuśmirek, Korban, 
Jackiewicz, Kiełczewski, Wer- 
hliński.  Bartecki, Kubera, 
Długoborski, Żbikowski, Ka- 
Sprzycki, Kupczyk. Gryczka. 
Grorlecka, Piwowar, Górecka, 
Lewicki, Graj, Mańkowski, 
Szwargot. Kloc, Rusek. Cho- 
m'czewski. Kieias. Krzyszko- 
wiak, Sikorski, Biernat, Osin- 
ski, Oresiński, Chromik, Mach, 
Lipski. Makomaski. 


Ośrodck dla sprinterów. 
©koczków, młociarzy i miota- 
Czy kulą kontvnuować będzie 
pa prace w Ciechocinku. Dom 
‘Ypoczynkowv Orbisu, ul. Nie- 
< awska 17%. od dnia 23 kwietnia. 
W ośrodku tvm bedą: 

Rregulanka, Łomowski. 
rzyżanowski. Pogorzelski. 

Krysińska. Zieleniewski, Ma- 
słowski, Arndt. Silski, Kowal, 

Bocianówna, Daikowska, Mi- 

nicka,  Szwajkowska, Bu- 

Tzyński, Buhl, Stawczyk, Su- 
cheński, Szczęsny, Kiszka. 

Giburkówna, Iiwicka, Wasse- 
rab, Milewski, Iwański, Gra- 

bwski H.. Ohnsorge, Róż:zń- 

ski, Spornv, Weinberg, Gize- 
lewski, Masior. 

Tvczkarze i oszczepnicy po- 
ostaja w Warszawie, w AWF. 
dą to: 

Adamczyk E. Adamczyk- 
onczewska, Ważny, Krzesiń- 
8ki, Janiszewski, Duńska, Ma 
łecki, Sidło, Ciach, Walczak. 
tadziwonowicz, Dobija. Ko- 
złowska, Stańko, Pestkówna. 


Również Ośrodek Poznański 
"zostaje na miejscu w skła- 
Uzje: 

Kardaś. -Ogłoblin, Antono- 
Wicz, Gralka. Maciejak, Lesz- 
Ner, Żochowski, Anrzej-zyk, 
Cheinacki, Iwaszkiewicz, Kró- 
Lkow;ka. Szuster, Lewandow- 
Sxi Z., Cecuła, Skupny, Bial- 
kowska, Tomanówna, 


RUPON 


Uprawniający do otrzymania 
w redakcii 
„Przeglądu Sportowego" 
Nowogrodzka 31, I p. 
pox. 122 


KARTY WSTĘPU 


na uroczvstość rozdania 
nagród 
W Konkursie - Plebiscycie 
NA 10 najlepszych sportow- 
ców w 1951 roku. 
wymienić 
czwartek 


18 bm. 
Ilość 


A Kupon należy 
redakcji W 
bm. lub piątek 
godz. 10 14. 

miejsc ograniczona. 


'*"wodników, wszystkie 


i 
: 


 Sonstvtucji 


odbyły sie we Wrocławiu na 
dystansach: I etap — 113 km., II 
-- 140 km. HI — 100 km i IV 
-— pojedynczo na czas — 60 km. 
Ostateczne wyniki wyścigów e- 
liminacy jnych są następujące: 


1. Drażkowski 11.32.30. 
2. Wvójcik — różnica czasu 
00,14, 3, Wrzesiński — 01,10. 
4. Królak — 02,48. 5. Klabin- 
ski — 03.16, 6. Hadasik — ten 
sam CZAS, Waliszewski — 
05,09, 6. Gabrvch — 08,47, 9. 
Chwiendacz — 09.59, 10. Lisz- 
kiewicz — 13.09, 11. Lasak — 
13.25, 12. Jarząbek (wszyscy 
kadra) — 14,51. 


13, Kapiak, CWKS == 17,46. 
14. Nowoczek, Unia — 18,02, 15. 


Jarzyna Wł — 18.13, 16. UJik, 
Gw. — 20.49. 17. Kuś, Górnik 
— 23,37, 18. Bułaśs; Budowian:i 
— 26,05, 19. Majkowsx«i. Ogni- 


wo — 30,42, 20. Mich, CWKS — 
33.08, 

Do I etapu wystartowało 64 
cztery 
wyścigi ukończyło 35. 
vw ogó:nej klasyfikacji, 
ki z Ogniwa osiągnął czas o 
1.12,27 gorszy od zwycięzcy ca- 
łego wyścigu. 


ZRZESZENIA 
NIE PRZYGOTOWAŁY 
ZAWODNIKÓW 


Celem eliminacji było wyło- 
nienie spośród wszystkich na- 


"szych czołowych kolarzy 12 naj- 


Ostatni 
Omiec- | 


iepszych zawodników. którzy 
pozostaną na obozie i z ktorych 
będzie wybrana reprezentacy j- 
na szóstka na Wyścig Pokoju. 
Organizując eliminacje otwarte 
dla wszystkich kolarzy, którzy 
się zgłoszą, dano okazję zawod- 
nikom, którzy nie byli na obo- 
zach Sekcji Kolarstwa GKKF 
-— zakwalifikowania się do czo- 
łowej dwunastki. 

Zrzeszenia wiedziały o wy- 
ścigach eliminacyjnych już 
od kilku miesięcy, mialy więc 
czas przygotować swych 7a- 
wodników. O  przygotowa- 
Aleth" tych wiele mówieno, 
jednak fakty wykazały, że 
nie były one prowadzone we 
własciwy sposób. Okazało sie, 
łe obozy poszczególnych zrze- 
szeń trwały bardzo krótko. a 
niektóre zrzeszenia, jak np. 
Włókniarz. w ogóle nie zor- 
ganizowałyv obozu. 


Wiekszość kolarzy zrzeszenio- 


I wych stanęła do eliminacji al- 


bo zupełnie  nieprzygotowana. 
albo bardzo słabo, Z 52 kolarzy 
zyzeszeń, ledwie kilku stawiało 


jak; taki opór zawodnikom z o- 
bozu kadry, ostatecznie jednak 
ani jeden z nich nie zakwaiifi- 
kował się do czołowej dwunaszt- : 
która pozosiała w tym sa- 


ki, 


mym składzie jak na poprzed- 
nim obozie. 


KORZYŚCI OBOZU 


Start kolarzy z obozu i reszty 
uczestników eliininacji bvł wiec 
nierówny. Z 12 zawodników ka- 
dry © przeszło przez trzy obozy, 
które trwały nieprzerwanie trzy 
miesiące, pozostałych pięciu by- 
ło na dwóch obozach łącznie 
przez dwa miesiace. Wszystkie 
obozv kadry odbyły się jednak 
w doskonałych pod każdym 
względem warunkach. Zrzesze- 
nia natomiast nie zapewniły 
swym zawodn'ikom-zarówno dłu 
giego obozu jak i dobrych na 
nim waruwkór”, 


Drugim z kolei elementem. 
obok zlej pracy zrzeszeń. który 
ostatecznie przesądził o pel- 
nym sukcesie kadrowiczów, bvł 
fakt. że stancwiii oni 
jednolity kolektyw, że pojecha- 
li z nastawieniem wzajemnej 
współpracy i pomocy. 


s 


Taxie nastawienie kadrowi- 
czów przez trenera — w zasa- 
dzie n'esłuszne o czym napisze- 
my daiej —- miało tę dobrą stro- 
nę, że obozowicze pokazali prze- 
mvślaną taxtvke jazdy zespoło- 
wej. która dotvchczas stanowi- 
ła naszą słaba strenę w mię- 


Dokończcnie na str. 4 
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Drążkowski, Łasak i Jarząbek 


AB 


J- tylko 
dzieli nas 


pie'naście dni 


od 


| 


samotnie uciekli rywalom w drugim wyscigu 


we w rocławi iu 


Foto CAF 


Sportowcy miast i wsi. człon- ' 


1 Maja — | kowie kół sportowvch, LZS i 


międzynarodowego święta kla- SKS, dziewczęta i chłopcy ca- 


sy roboiniczej. 

W potężnych manifestacjach 
polski lud pracujący, prawowi- 
ty gospodarz naszego kraju 
da wyraz swvm dążeniom i 
swej świadomości obywatel- 
skiej. 

Masy pracujące polskich 
miast i wsi podczas akademii. 
pochodów i okolicznościowych 
uroczystości będą manifestować 
nod hasłami frontu narodowego 
walki o zwycięskie wykonanie 
wspaniałych zadań planu 6-let- 


niego. pod hasłami dalszej nie- 
ustannej walki o pokój świa- 


towy. 

Poiski robotnik. chłop. inte- 
igent pracujący i polska mło- 
dzież zamanifestują w tym dniu 
serdeczną wież klasy robotni- 
'zej z pracującym chłopstwem. 
-*amanifestują 
"adość z najpiekniejszej zdobv- 
:zv Poiski Ludowej — proiektu 
Polskiej Rzerzypo- 
spolitej Ludowej. 


łego kraju wezma udział w tej 
wielkie! manifestacji całego na- 


rodu, będą uroczyście obchodzić 


dzień ! Maja — święto klasy 
robotniczej. 
Już teraz trzeba rozpocząć 


przygotowania do tego święla. 

Działacze społeczni i sportow- 
cy powinni już dzis pomyśleć 
o zadaniach. jakie mają do wy- 
pełnienia w związku z przygo- 
towaniami do obchodu. Należy 
już teraz zorganizować akcję 
Oczyszczania porządkowania i 
upiększania boisk, stadionów, 
obiektów sportowych i wszyst- 
kich miejsc, w których odby- 
wać się będą zawody i imprezv. 

W ciągu najbliższych dni 
sportowcv zbierać (się będą w 
swoich świetlicach, bv przedv- 
skutować j omówić znaczenie 


Święta 1 Maja. 


<«woją dume il! 


Członkowie kół przygotowują 
się do masowego udziału w aka- 
demiach 1! Majowych organizo- 
wanych w województwach 1 
powiatach, w zakładach pracy, 


pracy, 


godnie wystąpić na 


instytucjach. szkołach, PGR. 
Społdzielniach Produkcyjnvch i 
gminach. Do prezydiów aka- 
demii wejdą przodujący spor- 
towcy. 

W kołach sportowych planu- 
je się jak najlepsze i najoxazal- 
sze forinv wystąpienia w mani- 
festacjach. Dla podkreślenia 
więzi koła » zakładem pracy — 
w tvm rokii — sportowcv ma 
szerować bedą w  pochodach 
wraz ze swoimi towarzyszami 
w grupach młodzieżo- 
wych. LZS pójdą w grupie chło- 
pów, a SKS wraz ze szkołami. 

W stolicy sportowcv wezmą 
udział w pochodzie I Majowym 
w kolumnie czołowej. oraz w 
kolumnach przy zakładach pra- 
cy — dzielnicami. 

Czało kolumny tyw'orzyć bedą 
kolarze uczestnicy Wyścigu Pu- 
koju, kadra olimpijska, Akade- 


mia Wychowania Fizycznego, 
oraz reprezentacje zrzeszen 
sportowych. 

Główny wysiłek w pracy 
przygotowawczej sportowców 


iskierowany jest na osiągnięcie 


WIĄTECZNY poniedzialek przyniósł dwa dalsze spotkania 


piłkarskie o Puchar ZMP. Poznański 
a Ogniwo 
Chorzów 2:2, Dobrze usposobiona odmio- 


łódzkiego Włókniarzą 7:1, 


wie z Budowlanymi 


Kolejarz rozgromił 
zremisowało w Krako- 


dzona piątka ataku poznaniaków pod przewodem Anioły dała 
rzadki niestetr ną naszych boiskach pokaz skutecznego bom- 


bardowania  brainki 


łodzian. którzy nie umieli się temu prze- 


ciwstawić. W Krakowie mlodzież Ogniwa byla o krok od zwy- 


cięstwa nad Budowlanymi. 


jednak nie wykorzystała szans. Oba 


spotkania wykazały, że rozgrywki o Puchar ZMP bedą intere- 
sujące i na dohrym poziomie. że mecze cechować będzie ambi- 
cja i wola walki, którą wnoszą młodzi zawodnicy. 


Przed meczem Ogniwo — Bu-' 


dowlani powitał obie drużyny 


przedstawiciel Wojewódzkiego 
Zarządu ZMP, który powiedział 
m. in.: 

„Obserwując spotkania dru- 


żyn ligowych walczących o Pu- 
char Związku Młodzieży Pol- 
skiej, śledzimy z radością postę- 


py rozwijającej się naszej kul- | 


tury fizycznej. jednego z waz- 
nvch czynników toczonej przez 
cały naród polski walki o po- 
kój i plan 6-letni. Walka ta jed- 


'noczy wszystkich uczciwych i 


szlachetnvch. Walka ta toczy się 
o naszą szczęśliwą przyszłość”. 
Apelując do sportowców, aby 
stali się godnymi wielkiej epok; 
w histori) naszego narodu. któ- 
rv po wiekowej niewoli buduje 
sprawiedliwy ustrój powiedzial 


;, mówca: 


zwarty,. 


-stwowych 


„Niechaj nikogo nas nie za- 
braknie w szeregach narodowe- 
go frontu walki o pukój i plan 
6-letni. niechaj każdy z nas 
pracą swoją lepszą niż wczoraj 
umacnia i rozszerza prawa za- 
warte w projekcie Konstytucji” 


Przyp  inając, że w dniu 
22 lipca ódbędzie się w stoli- 
cy wielki 200-tysięczny Z:ot 


Przeciwko zbrodniom 
imperiolistów w Korei 


KRAKÓW 144. (tel. wł.) Co- 
raz bardziej potężnieje fala obu- 
rzenia i protestu przeciw bar- 
barzyńskim zbrodniarzom ame 
ryvkanskim, ktorzy w wa ce prze- 
ciw narodowi koreańskiemu u- 
żyli broni  bakteriologicznej. 
Członkowie koła sportowego 
Włókniarza przy Krakowskiej 
Garbarni, sportowcy  zatrud- 
nieni przy budowie Nowej Hu- 
iy, członcowie kola sportowego 
Spójni przy Zakładach Przemy- 
słu Cukierniczego uchwalili re- 
zołlucję, w której  poiępiają 
woinę baxteriologiczną i doma- 
zają się zaniechania tej niecnej, 
barbarzyńskiej broni. 


Piłkarze ośrodków szkolenio- 
wych ZS Gwardia i ZS Unia 
ucnwa'ili również eaP NGIA 
którą odczytał przed zawodam 
młodv aktywista zetempow: ski. 
"iłkarz Kotaba, Oto treść re- 
żolucji: 

„Slidaryzujac się z uchwa- 
łą Międzynarodowego Komi- 
tetu Obrońców Pokoju w 
sprawie wolny bakteriologicz- 
nej potepiamy nową zbrodnię 
imperializmu amerykańskie- 
go. jaką stanowi użycie broni 
bakteriologicznej przeciw wal- 
czącemu o niepodiegłość i o 
swoje prawa hohaterskiemu 
narodowi koreańskiemu. Od 
dwóch lat naród koreański 
wraz 7 ochotnikami chińskimi 
walczy o wyzwolenie spod 
jarzma impsrializmu, Przez 
ten okses barbarzyńcy amery- 
kańscv używali najrozmait- 
szej broni — jednak bezsku- 
tecznie. Złamać woli narodu 
koreańskiego nie można żad- 
ną bronią, albowiem naród 
ten walczy o sprawę słuszną 
i sprawiedliwą. o swoje naro- 
dowe i spoleczne wy wyzwolenie“. 


Maja 


'wysokiego poziomu manifesta- 


cji. 
Nasza 

winna 

dosnie. 


młodzież 
wystąpić bojowo 
winna wykazać 


sportowa 
| Ob 
swą 


Młodych Przodowników, przed 
stawiciel Woj. Zarządu ZMP 
wezwał młodzież do wy- 
siłków, aby w ciągu 4-ch mie- 
sięcy, które dzielą ją od dnia 
Zlotu. pracowała tak silnie i 
wytrwale, by zdobyć prawo i 
zaszczyt uczestniczenia w Zlo- 
cie Milodych Przodowników. 


Uroczysta inauguracja zawo- 
dów zakończvła się spontanicz- 
nymi i długo niemilknącymi 
okrzykami na cześć przyjaciela 
i serdecznego opiekuna sportow- 
ców Polski Ludowej — Prezy- 
denta 
odegraniem hymnu młodzieżo- 
wego. 


Mecze poniedziałkowe. w któ- 
rych spotkałv się drużyny II 
Rrupv wprowadziłv zmiany do 
tabelki rozgrywek. Koleiność 
drużyn w tej grupie wygląda 
ubecnie następująco: 


TABELA GRUPY II 
PCCHARU ZMP 


1. Kolejarz P. 2 4:0 9:2 
2 Ogniwo Kr. 2 3:1 5:4 
3. CWKS l 2:0 1:0 
t. Budow!. Chorz. 2 1:3 3:4 
5. Włókniarz Ł 2 0:4 3:10 
6. Górnik Radl. 1 0:2 0:1 
W związku z GRE lŚtivcnid 
rozgrywkami. które jak wia- 
domo znajdą swój (finał na 


wieiklm Zlocie Młodych Przo- 
downików w dniu 22 Lipca 
„Przegląd Sportowy", podej- 
mując  inicjatywe działaczy 
zebranych na naradzie aktv- 
wu sportowego. obradującego 
w związku z przygotowania- 
mi do Zlotu, proponuje ofi- 
cjalnie wprowadzić nazwę 


„ROZGRYWKI 
O PUCHAR ZLOTU" 


zamiast dotychczas przyjętej 
„Rozgrywki o Puchar ZMP”. 


Wydaje się nam, że nowa 


nazwa jest słuszniejsza i lepiej 


mobilizować bedzie młodzież, 
działaczy. zawodników j widzów 


wolcół pięknych haseł zloto- 
wych. których ważnym ogni- 
wem stają sie rozgrywki na- 
szych  odmłodzonych drużyn 
pierwszoligowych. 

Sadzimy. že zmieniona nazwa 
odpowiada również założeniom. 
"jakie stawiał sobie Zarząd 
Głownv ZMP. oliarowujac cen- 


ną nagrodę dla zwycieskiej dru- 
ŻYvny. 

Proponujemy wiec. aby Sek- 
cja Piłki Nożnej GRKF uzgod- 
niwszv zmiane nazwy 2 ZG 
ZMP oficialnie ją wprowadzi- 
ła w życie. 


- 


Bolesława Bieruta oraz | 


Cena 45 gr 
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Następny numer 
„Przeglądu 
Sportowego" 
ukaże się 


'wpiątek18bm 


aa 
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10 najlepszych sportowców w 1951 r. 


CHYCHŁA KOCERKA 

GREMLOWSKI SIDŁO 

MARUSARZ RISZKA 

RAKOCZY ADAMCZYK 

CIEŚLIK SAŁYGA 
Czytelnicu — zdobywcy naeród 

w honkursie - Plebiscycie 
RUDZKI DYMSZA WIECH 

PRZODUJĄCY KORESPONDENCI „PRZEGLĄDU 


SPORTOWEGO“ Z CAŁEGO KRAJU. 


PRZODUJĄCY SPORTOWCY Z WARSZAWSKICH 
KÓŁ SPORTOWYCH, LZS I SKS 


oraz 


ci wszyscy Czytelnicy, 


którzy” wymienia zamieszczony 


w dzisiejszym numerze kupon na kartę wstępu spotkają 

sie w piątek, 18 bm. o godz. 17 w Domu Dziennikarza 

Foksal 1/3 na uroczystym rozdaniu nagród zwycięzcom 
w Konkursie - Plebiscycie. 


Ten piękny unik Matlocha uchronił go od WIELK. DE ciosu 


| Soczewińskiego 


spotkanie jednak 
| OW Bydgoszcz 


reprezentant 
Foto CAF 


wygral 


Trzy rekordy pływaków 


Tydzień treningu naszej czo- 
łówki pływackiej w AWF pod 
kierunkiem Wielińskiego. Kró- 
lika i Czuper:kiego przyniósł 
trzy rekordy Polski ustanowio- 
ne przez Mrozówne na 200 m 
żabką — 3:05,8, Gremlowskiego 
na 400 m dow. — 4:52,8 i Petru- 
sewicz 200 m żabką — 2:4546. 

Były to wyniki pierwszych 
eliminacji podczas których sę- 
dziowie państwowi: Gruda, Ko- 
walczyk i Czuperski mierzyli 
czasy oficjalnie. W następnych 
dniach  Petrusewicz poprawił 
swój rekord życiowy na 2:44.0. 
a Tołkaczewski przepłynął 400 
m dow. w równe 5 minut. 

Rezultatv czołowych _pły wa- 


ków są doskonałym sprawdzia= 
nem starej prawcv. że posiae 
damy utalentowanych trenerów, 
jak również zdolnych zawoqdni= 
ków. 


Najbardziej wartościowy jest 
wynik zasłużonego mistrza 
sportu — Gremlowskiego, ktarv 
w obecnej formie jest w stanie 
przepłvnąć 1.500 m dow. w cza- 
sie, który może go znowu po- 
stawić w pierwszych szeregach 
pływaków europejskich. 


Podobnie ma sie sprawa z 
wynikami "Mrozówny i Petru- 
sewicza, którzy w szybkim tem- 
pie zbliżają się do czołówki 
Europy. 


— R A 


Sporiowcy-żołnierze zdali egzamin 
Zakończenie Spartakiady Wojska Polskiego 


TORUŃ 10.4 (tel. wł). W Pa- 
łacu Sportowym w Toruniu na- 
stąpiło w czwartek 10 bm. uto- 
czyste zakonczenie Wiosennej 
Spartakiady Wojska Polskiego. 
Rozdania nagród dokonał Wice- 
minister Obrony Narodowej ge- 
nerał broni St. Popławski. Cen- 
ne nagrodv otrzymali zawodni- 


cy. trenerzy. kierownicy drużyn 
1 organizatorzy. 
e W punktacji ogólnej mi- 


sprawność fizyczną i organiza- 
© 


cyjną. 

Pamiętamy udział sportow- 
ców w manifestacjach pań- 
w ubiegłych latach. 
Co rok było lepiej liczniej i 
okazalej. Barwne, radosne ma- 
szerujące kolumnv naszej mło- 
dzieży wzbudzały ogólny podziw 


i poklask. 
Musimv dołożyć wszelkich 
starań, by wystąpienie spor- 


towców w tvm roku było jesz- 


cze lepsze niż w latach ubieg- 


stwa — za opiekę, 


łych. 

Swoją pracą włożona w wy- 
siłek przygotowania tej uroczy- 
stości, swoją postawą w tvm | 
dniu, sportowcy polscv w licz- 
nych pełnych radości wyvsta- 
pieniach dadzą wyraz gorącej 


wdzieczności dla ludowego pań- 
jaką otacza 
kulture fizyczną. za wspaniałe 
możliwości rozkwitu i rozwoju 
sportu dla świata pracy, 


strzostw Wojska Polskiego w 
Toruniu na pierwszym i dru- 
gim miejscu uplasowały się 


Stefania Reindlowa bezkonkur 


na wiosennej Sparlakiadzie WP 


okręgi Warszawa | Wroclaw 

— po 16.5 pkt., przed Krako- 

wem — 18 pkt.. Bydgoszczą — 

20 pkt.. Marynarką Wojenną 

— 26 pkt. i Wojskami Lotni- 

czymi — 39 pki. 

Łączna punktacja za wyniki 
osiągnięte na Spartakiadzie. od- 
bvtej w Zakopanem i w Toru- 
niu przedstawia się następująco: 


1) Kraków 20 pkt. 2) 
Wrocław — 2% pkt., 3) Byd- 

,  goSZCZ — 26 pkt.. 4) Warszawa 
| — 265 pkt, 5) Marynarka 


w Toruniu 


Wojenna — 38,5 pkt.. 6) Woj- 
ska Lotnicze — 45 pkt. 


Zamykając Spartakiadę gene- 
zał aa i Popławski powie- 
dział m 


Pom ta NOTCE na Spar- 
takiadzie wykazaliście. że sport 
w Wojsku Polskim rośnie z 
dnia na dzień. Zobowiazanie 
łakie podjęliście dla uczczen a 
60 rocznicy urodiin Prezydenta 
Bolesława Bieruta i Święta kla- 
Sy robotniczej — 1 Maja wypel- 
niliście całkowicie. Pięć rekor- 
dów Polski, 27 rekordów Woj- 
ska Polskiego, wysoki poziom 
zawodów bokserskich, szermier- 
czych i gimnastycznych, oto 
plon 8-dniowych zmagań naj- 
lepszych sportowców Wojska 


| Polskiego. 


Sportowcy 


Bogate doświadczenia 2zaczerp- 
nięte od doskonałych sportou'- 
ców radzieckich przyczynily się 
w dużej mierze do osiągnięcia 


Wak dobrych wyników. 


Nie wątpię, że doswiadczen'a 
zdobyte na Spartakiad:ie pr:e- 
każecie swym kolegom w jed- 
nostkach, przyczyniając się do 
dalszego rozwoju sportu w na- 
szym Ludowym Wojsku. 

Życzę wam drodzy żolnierze- 
owocnych wyników 
w pracy nad da!szym podnosze- 
niem swych kwa!i'ikącjt spor- 


towych dla dobra i wsmozżenia 


'stł obronnych 


naszego Kram, 
bowiem wychowanie fizuczne i 
sport to nieodzowne elementy 


wyszkolenia bojowego, a dobry 
„sportowiec to dobry żołnier: — 


ncyjnie zwyciężyła w I klasie wego 


i dzielny obrońca naszej Ludowej 
| Ojczyzny”. 


Odegianiem Hymnu Państwa- 
zakonczono Spartakiadę 


Foto K. Osmański Wojska Polskiego w Toruniu. 
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Sekcja bo 


ksu GKKF 


w odpowiedzi 
na „Ligę walkowerów* 


W związku z opublikowanym 
w Nr 18 „Przeglądu Sporto- 
wego“ artykułem pt. .Liga 
walkowerów' — Sekcja Boksu 
GKRF wyjaśnia, iż na sy- 
tuację zaistniałą w trak- 
cie trwania Mistrzostw Zrze- 
szeniowvch. mianowicie na 
wielką ilość walkowerów, za- 
sadniczy wpływ miało zbyt 
wczesne wprowadzenie tego 
stystemu, na tym etapie roz- 
wojowvm naszego boxsu. 

Pomimo niewątpliwie pozy- 
tywnych stron tego systemu. 
rozgrywki  wvkazałv nie- 
dojrzałość organizacyjną w 
Radach Głównych  Zrzeszeń. 
kture potrafiły zmobilizować 
swój aparat, dla przeprowa- 
azenia jednorazowej poważ- 
nisiszej imprezy, nie zdołałv 
jednak ujać organizactjnie 
reprezeniacji swego  Zrzesze 
nia na przestrzeni kilku mie- 
sięcy trwania rozgrywek. idąc 
po linii naimniejszego operu. 

Taka sama sytuacja zaistnia- | 
łą w Sekcji Boksu GKKF. | 
która nie potrafiła zmobilizo- ' 


rwać Zrzeszenia do jak nailep- 
szej realizacji zadań wynikają- 
cych z tego systemu. przyzlą- 
: dała się biernie rozwijającym 
: sie niedociągnieciom, nie ro- 
|biąc nic w kierunku napra- 
[wienia istniejącego stanu. 

Dał się również zauważyć 
brak aktywnej działalności 
społecznego aktvwu w terenie, 
przyczyną czego jest niewąt- 
pliwie system mistrzostw zrze- 
szeniowych. 

Sekcja Boksu GKKF po głę- 
bokiej analizie stanu naszego 
boksu opracowuje projekt sy- 
stemu rozgrywek w oparciu o 


materiały nadesłane przez? 
Zrzeszenia i Sekcje Boksu 


WKKRĘE system. który pozwoli 
zmobilizować aktyw społeczny 
zrzeszeń w terenie. do bardziej 
aktywnej działalności. w celu 
umasowienia i podniesienia 
poziomu naszego boksu oraz 
stworzy pełne możliwości zdo- 
bywania klas sportowych. 
Jakub Szpringer 
Naczelnik Wydziału III 


Polscy szachiści 


zwyciężaj 


14.4 (tel. wł.) W 
Goerlitz odbył się pierwszy 
mecz między szachistami Pol- 
ski i NRD. Spotkanie rozegra- | 
ne zostało na 10 szachownicach. 
Mecz zakończył się zwycię- 
stwem drużyny polskiej 8.5:1.5. 

Zwycięstwa dla zespołu pol< 
skiego odnieśli: Śliwa, Szapiel, | 
PFytlakowski, Plater, Makar- 


BERLIN 


o 
| 


; 
i 


ą w NRD 


czyk, Balcarek, Gawlikowski i 
Grynfeld. Tarnowski nie roz- 
strzygnął partii. a jedyną po- 
rażkę poniósł Gadaliński. 

Mecz Polaków z szachistami 
NRD odbył się w ramach uro- 
czystości organizowanych z 


okazji Miesiąca Przyjażni Nie- 


miecko - Polskiej. 


nun W m A Ml 


rozgrywek 


a 


Troska o masowy rozwój pięściarstwa 


PRZEGLĄD SPORTOWY 


cechuje nowy projekt mistrzostw drużynowych 


EKCJA Boksu GKKF po drużyn. 


analizie obecnego systemu 


|rozgrywek o mistrzoątwo dru- 
,żynowe Polski w pięściarstwie, 
jistwierdzi!a. 
lon obecnemu etapowi rozwoju 
| naszego boksu. Wvkazał on w 


iż nie odpowiadał 


całej rozciągłości niedojrzałość 
organizacyjną w Radach Głów- 
nych  Zrzeszeń, nie przyczynił 
się do dalszego masowego roz- 
woju  pięściarstwa, nie spełnił 
celu, jaki postawili sobie auto- 
rzy projektu. 

Sekcja Boksu GKRKF peo- 
stanowiła opracować nowy, bar- 
dziej życiowy i realny system 
drużynowych na 
wszyvstrich szczebiach, taki sy- 
stem, który bv dał najwięcej 
korzyści naszemu pięściarstwu. 

Przy opracowaniu nowego 
systemu cparto sie na wnio- 
skach ziożonych przez zrzesze- 
nia sportowe i Wojewódzkie 
Komitety Kulturv Fizycznej. 

W proiekcie tym czytamy 
między innymi: Mając na ce- 
iu umasowienie sportu bokser- 
skiego, oraz wyłonienie co roku 
mistrza Polski, jak również 
możliwość wprowadzenia jąk 
najwiekszej ilości klas — pro- 


iponuje się następujący system 


l 


zawodów drużynowych. 


NA CZTERECH SZCZEBLACH 


Szczebel powiatowy — mi- 
strzostwą drużynowe powiatów. 

Szczehel wojewódzki — mi- 
strzostwa drużynowe woje- 
wództwą w klasie „4“ I „B”. 

Szczebel centralny — mistrzo- 
stwa drużynowe „I“ i „II“ ligi 
klubowej. 

Zasady dotyczące zawodów 
drużynowych na wszystkich 
szczeblach są nastepujące: 

Przed rozpoczęciem rozgry- 
wek na każdym szczeblu (po- 
wiatowym. wojewódzkim I i II 
ligi poszczególne zrzeszenia 


zgłaszają składv startujących 


—— mz 


«e Kiraly 


bramką 


- |. MyM == Wa. 


Trener Kiraly mówi po polsku... 


czyli o meczu ośrodków Krakowa i Śląska 


KRAKÓW 14. 4. (tel. wł.) 
S:ąsk Kraków 2:1 (1:0). 
Bramki dla Śląsxa zdobyli: Al- 
szer i Cieślik, dla Krakowa Jai- 
kowski. Sedzia Bukowski z Ra- 
domia. widzów ponad 10.000. 

Śląsk: Skromny. Bartvla. Ce- 
bula, Bomba. (Banisz), Susz- 
czyk, Wieczorek, Sobek. Tram- 
pisz, Alszer, Cieślik, Wiśniew-. 
ski. 

Kraków:  Jurowicz.  (Szczu- 
rzyński), Gedłek. Kaszuba, Fla-. 
nex. Szczurek, Mamoń, Kotaba.. 
Gracz. Kohut. (Rajtar), Patkolo, i 
(.Jaśkowski). Mordarski. | 
przyswoił już sobie 
kilka polskich słów szczególnie. 
tanich („o jeju. „o rany*),! 
które wyrażać mają gorzki za- 
wód i rozczarowanie. Te słowa 
zbyt ¿esto wypowiadał trener 
wegierski w czasie niedzielnego 
meczu, 

W szczególności wypowiadał 
je: gdy napad krakowski go-. 
szczacy niemal bez przerwy 
przez pierwsze 45 minut pod 
Skromnego, zdradzał: 


' Bomba, 


największą polską chorobę tj. 
zupełny brak strzału. 

gdv Patkolo i Kohut 
wolne pola na flankach wjeż- 
dżali piiką na wąski odcinex 
powani byli Bartyla, Cebula. 
Wieczorek 
mniej dwóch do trzech włas- 
nych parnerów, 


gdy Suszczyk, Cebula. Wie- 


mając, 


| pola karnego, na którym zgru- 


1 przyna)-. 


| 


ich zupełnej bierności nie mu- 
siał się wiele trudzić, aby zdo- 
być prowadzenie. 


Kiraly powiedział przy tym. 
że na taki „gest“ nie mogliby 
sobie pozwolić nawet znacznie 
lepiej wyszkoleni technicznie, 
taktycznie. oraz  bezwzglednie 
szybsi piłkarze w jego kraju. 


W sumie więc widowisko nie 


czorek. Jaśkowski. Mamoń i in-i należało do budujacvch. Bez wi- 


ni podawali piłkę wprost do 
nogi... ale przeciwnikowi, 


| 


docznvch osiągnięć na polu 
techniki. taktyki, popełniają na- 


gdy Mamoń wybijał piłke | s: piłkarze jeszcze wiele błędów. 


Szczurkowi, Kaszubie alto 


Flankowi, 


pisza i Sobka, 


) Ale | nie usprawiedliwia. 
gdy Suszczyk bił piłki nal! byłą przecudna, 
oślep mając obok isiebie Tram- | idealny, a tymczasem poza Cie- 


ich ~- nic 
Pogoda 
teren do gry 


Tym już 


razem 


Ślikiem. Alszerem., Graczem, 


gdy Patkolo machnął nogą W; Kaszuba i Flankiem oraz obo- 


próżnię, a Kotaba 


cą darń boiska, 
gdy Gędłek i Kaszuba „„za- 
markowali' spalonego i poczuli 


się zwolnieni od obowiązku in- | Sobek. U tego widać 
terwencji, a przeciwnik wobec! poprawę. Ale czy to PSB 


; ) i zamiast w ma bramkarzami grającymi na 
piłkę trafił w świeżo xiełkują-| normalnym poziomie, reszta by- 
| ła dużo słabsza. 


wyjątek 
znaczną 


Jeden. jedvnv 


Osiem bramek strzelili kolejarz 
wygrywając z łódzkim Włókniarzem 7:1 


POZNAŃ 144. (tel. wł.). Ko- 


lejarz (Poznań) — Włókniarz 
(Łódź) 1:1 (4:1). Bramki dla 
Kolejarza zdobyli: w 6. 18 i; 


23 min. Anicla., w 31 i 55 min. 
Kołtuniak oraz w 16 i 80 min. 
Brzeżanczvk. Bramka dla Ło- 
dzian padła w 7 min. ze strza- 
łu samobójczego Słomy. 
Włókniarz: Plaska. Włodar- 
czyk. Urban (Stusio). Baran. 
Siusio. (Miller) Wapennik. Pa-. 
ces. Ditluch, Pietrzak, Kowa- 
Jec. (Zvgmuncik) Szymborski. 
Kolejarz — Rosiński Desxa, 
Słoma. Lepka. Chudziak, Czap- 
czyk, Kołtuniak. Brzeżańczyk, 
Anioła. Gogolewski. Smolski. l 
Początek meczu nie zapowia- | 
dał tak wysokiej porażki gości. : 
zwłaszcza w pierwszych 10 mi- | 
| 
f 


nutach. kiedy łodzianie zagry- 
wali w ataku dość szybko i; 
s<ładnie chociaż bez wvkoncze- 
nia. Na tym jednak w zasa- 
dzie skończyła się gra tej linii. 
bo wszelkieśspóźniejsze zagra- 
nia nosiły j charakter chao- 
tvcznv. a kompletna  indolen- 
cja strzałowa napastników nie. 


' brze wystawiali Aniole, 
| przerwie zmieniono tylko role 


pozwoliła im w nielicznych wy- grożny 
padkach. gdy gościli pod bram- | 


trzymała 
na swych barkach defensywa 
| gości. przy czym wyróżnili się 


ką Poznania. zdobyć się na sku- 
teczny strzał. 


W tym stanie rzeczy poznań- | Baran 


<cy kolejarze nie mieli zbyt 
trudnego zadania z rozbijaniem 
ataków łódzkich j szybko opa- 
nowali sytuację. W dodatku 
dobra  wSpółpraca środkowej 
trójki, która w meczu tym juz 
częściej przerzucała grę na 
skrzydła spowodowała, że ło- 
dzianie zostali w Poznaniu roz- 
gromieni Na szybkiego i wszę- 
dobylskiego Aniołę stoper Ur- 
ban nie znalazł recepty. a jego 
2 ucieczki przyniosły  Koleja- 
rzom w krótkim odstępie czasu 
dwie bramki. Trzecią zdobył 
poznaniak piękną główką z 
rzutu rożnego. O ile do przerwy 
Brzeżańczyk i Gogolewski do- 
to po 


i Anioła przez swoje celne po- 


'danie do Brzeżańczyka i Gogo- 


lewskiego stwarzał im sytuacje 
do strzału. Do trójki tej jako 


| 


strzelec przystosował 
się w zupełności Kołtuniak: 


Napór gospodarzy 


i Włodarczyk. Młodemu 
bramkarzowi Polasce nie moż- 
na przypisać winy za puszczone 
bramki bowiem wszystkie zo- 
stały zdobyte z najbliższych od- 
ległości j to silnymi strzałami. 
Pomoc poznańska i tym razem 
mogła zadowolić, zwłaszcza w 
drugiej połowie, przy czym 
pierwszą notę należy przyznać 
Chudziakowi. który wraz z 
Lepką  unieruchomił komplet- 
nie lewą stronę gości. Słoma 
poza jedynym błędem skiero- 
wania piłki do własnej bram- 
ki stanął na wysokości swego 
zadania. Nieźle wypadł również 
obrońca Deska, chociaż w po- 


'czątkowej fazie meczu grał zbyt 


| 
| 


| 


D 


nerwowo. a wykopy mu spe- 
cjalnie nie wychodziły. W su- 
mie stwierdzić należy, że Ko- 
lejarz pod każdrm wzgledem 
przewyzszał swego przeciwnika. 
(ol) 
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Niewykorzystany przez Ogniwo rzut karny 


Budowlani remisują w Krakowie 2:2 


KRAKÓW 144 (tel. wł.) Ogni- . 


wo Kraków — Budowlani Cho- 
rzów 2:2 (1:0). Bramki dla Ogni- 
wa: Kolasa i Cywicki: dla Bu- 
dowlanych: Kulig i Powała. Sę- 
dziował Wójcik z Wrocławia; 
widzów ok. 10.000. 


—— —— 


Na boiskach piłkarskich 


rozegrały w, Przemyśl wygrali ze Spójnią Rze- 


Drużyny piłkarsk:e 


czasie świat szereg towarzyskich 
spotkań. 
W Opolu Budowlani wygrali z 


Unia Chorzów 8:6 (1:0). 

W Krakowie Gwardia zremiso- 
wała z Wtokniarzem 0:6. 

W Lublinie OWKS IR wygrał z 
miejscową druzyną Budowlanych 
J.4. (382). 

Na Śląsku. Dużymm ZainteresowA- 
nieri cieszvłyv sie towarzyskie me- 
czę. Z ciekawszych wynikow wy- 


mienie nale?y remis 1I-ligowego 
Górnika Hadzionków 2 Górnikiem 
Rad!in 1.1 (0 1). Stal Czechowice 


p'zsęrała ze stalą Lipiny 1:3 (1:1), 
a Górnik Bvtom pokonał drużynę 
Górntka kopalni „Wojtek' Katowi- 
ce 2:0 (0:0). 

W Grudziądzu miejscowy Kole- 
tarz wygrał niespodziewanie Z TI-li- 
gody Knieiarzem Toruń 1:0 (0:0). 


We Włocławku miejscowa Spój- 
nia pokonaia Włokniarza Widzew 
8:2 (2:1) 


UW Rzeszowie odbyty sie dwa me- 
eze druzyn Il-igowych. Budowiani 


| ni 


am Z Z Z Z e e 


Ogniwo: Chymczak. (Pajor) | Ski. Janduda, Król, Lizurek, 
Pawlikowski. Mazur. Słaboszew- | Gajdzik, Glanc, Kulig, Powała, 
ski, Korzeniak, Kolasa, Cywi- | Januszek, Piłarek, trener Pią- 
cki, Kadłuczka (Majcher), Stroj- | tek. 


ny, Radoń. (Bobula), Gołąb, tre- |  piąkarze Ogniwa zaimponowa- 
CB RE F li ruchliwością i tym co nazy- 
Budowlani: wamy sercem do gry i choć 
ustepowali przeciwnikowi pod 
wzgledem wyszkolenia techni- 
cznego, to jednak prowadzili 
zupełnie otwartą i wyrównaną 
walke. Mogła ona nawet przy- 
nieść zwyciestwo drużynie kra- 
kowskiej, gdyż przy stanie 2:1 
podyktował sędzia rzut karny 
przeciw Budowlanym. Egzekwu- 
jący ten rzut Pawlikowski, 
zresztą najsłabszy zawodnik na 
boisku, strzelił płasko w róg, 
ale bramkarz Budowlanych 
wspaniałą robinsonadą zażegnał 
niebezpieczeństwo. 


W minute później szybki atak 

Budowlanvch dał im wyrówna- 
inie i ustalił sprawiedliwy wy- 
nik meczu. W drużynie krakow- 
iskiej najlepszymi zawodnikami 
bvli: Mazur, Kolasa, który da- 
(tel. wł.) lekim zaskakującym strzałem 
ES ę Men g Men). zdóbył w 4 min. gry — prowa- 
Bramki dla zęstochowy  strzelill dzenie oraz Strojny. W Budow- 
Sowiedź; z AARD M0 lanych wyróżnili się: Janduda, 
nika — Szymura i Grysztoł. (sh)  Gajdzik, Powała i Januszek. 


Fiskal, Karmań- 


w W | 


szów 3:1 (1:1), a GWKS Rzeszów po- 
konał Włókniarza Krosno 2:0 (1:0). 


GDASSK. W Gdańsku Budowla- 
zremisowali po słabej grze Z 
OWKS Wrocław 1:1 (0:1). 
w niedzielę OWKS grał w Flblą- 
gu. gdzie zwyciężył miejscową dru- 
żyne Budowlanych 4:0 (2:0). 


WROCŁAW. W towarzyskim me- 
czu , piłkarskim rozegranym we 
wrocławiu bytomskie Ogniwo prze- 
grało z Ogniwem (Wrocław) 1:4 (0:1). 
Rramki zdobyli: dla Bytomia Fra- 
nek, dla Wrocławia Borek — 3 i 
Muskała — 1. Widzów 5 tys. 


BYDGOSZCZ. w towarzyskim 
spotkaniu piłkarskim rozegranym 
w niedzielę, 13 bm. w Bydgoszczy, 
Il-ligowy Kolejarz (Bydgoszcz) po- 
konał po słabej grze Kolejarza 
(Tczew) 2:0 (0:0). 


CZĘSTOCHOWA 14. 4. 


———— EE R EZ 


fw czasie 1:16,86 — co daje przecięt- 


które obowiązują do | 


końca cyklu rozgrywek. Zawod- | mistrzostwach wojewódzkich 


nicy mogą startować tylko w |klasy „B“ startują zawodnicy 

tych zespołach. do których zo- |klasy II i III. 

stali zgłoszeni na początku se- W drużynowych mistrzo- 

'zonu. stwach klasy „A“ mają starto- 
Przejście zawodników z jed- | wać — wg projektu Sekcji — 


nego zrzeszenia do drugiego w 

ramach jednego cyklu rozgry- sportową WKKF. 

wek jest niedopuszczalne. | Do klasy „A“ nie może być 
|zaliczona drużyna nie mogaca 

MISTRZOSTWO jednocześnie wystawić zespołu 

POWIATOWE |do rozgrywek w klasie „B“. 

| W rozgrywkach drużynowych ` Rozgrywki te będą sjen ce 

'o mistrzostwo powiatu startują | WaC W grupach ia zew add 

drużyny zgłoszone niż po sześć drużyn. Mogą byc 


do zawodów | 
przez poszczególne koła, przy przeprowadzone systemem pun- 
czym w zawodach tvch.w jed- 


| ktowvm z rewanżami lub bez, 
nej grupie nie może startować pe: też systemem pucharowym. 
więcej, niż 6 drużyn. W wy- |^ ruzyna, 


która zdobywa mi- 
padku zgłoszenia większej ilo- | Strzostwo klasy „A“, uzyskuje 
ści drużyn do mistrzostw po- PrAWO walki o wejście do II 
wiatu należy podzielić drużyny |!!£l- 
na grupy. 

Mistrzostwa na szczebiu po- 
wiatu rozgrywane byłyby w ter- 
minie od 1 września do 15 gru- 
dnia każdego roku. 

W mistrzostwach  drużyno- 
wych o mistrzostwo powiatu 
|mogą startować zawodnicy, któ- 
|rzy z uwagi na wiek przekro- O LI dk 
jiczyli już klase młodzieżową, a kle, o wejście do II ligi 
[nie posiadają jeszcze klasy III. rozgrywane mają być od 1 
(W zależności od warunków |stycznia do 31 marca każdego 
I miejscowych oraz ilości zgło- | roku. 
| zawody mogą | Dwie pierwsze drużyny, któ- 


'szonych drużyn któ 
odbywać się systemem punk- |re w tabeli zawodów o wejście 
do II ligi zajmą dwa pierwsze 


towym (mecz i rewanż), punk- ; Ty 
miejsca awansują do II ligi. 


towym (bez rewanzu) i syste- 
mem pucharowym. Sekcja boksu GKKF projek- 
Mistrz powiatu uzyskuje pra- tuje zaliczenie w pierwszym 
wo awansu do wojewódzkiej |roku rozgrywek — następują- 
cych drużyn do II ligi: 


klasy ,B'. 
Grupa północna: 


oO 


l ostatnim miejscu w tabeli spa- 
hsa do klasy „B“. 


II LIGA 


W zawodach o wejście do II 
ligi biorą udział drużynowi mi- 
'strzowie poszczególnych WKKF. 


W WOJEWÓDZTWIE 


W drużynach startujących w 


i zespoły zaliczone przez komisję 


| 
| 


minieto natomiast zupełnie 
Szczecin. Rzeszów, Kielce 
itd. W dyskusji warto się za- 
stanowić, czy nie należałoby 
stworzyć więcej grup II ligi. 


I LIGA 


Sekcja Boksu GKKF pro- 
jektuje, iż w skład I ligi wej- 
dą następujące zespoły: 


CWKS Warszawa, Gwardia 
Warszawa, OWKS 
Gwardia Gdańsk, 
rzów. Kolejarz Gdańsk. 


Zawodnicy startujący w I li- 
dze muszą posiadać klasę mi- 
strzowską I, lub II z tym. że w 
zespole mogą startować najwy- 
żej 3 zawodnicy klasy II. 


Zawody I ligi odbywaja się 
w czasie od 1 września do 15 


Drużyna. która uzyskała naj- |grudnia i od 1 stycznia do 31 
mniejszą ilość i znalazła się na | marca. 


Projekt nowego systemu dru- 
żynowych rozgrywek znacznie 
lepiej gwarantuje masowy roz- 
wój boksu, niż tegoroczne m:i- 
strzostwa zrzeszeń. 
GKKF spodziewa się, iż nad jej 


iprojektem wywiaże się szero- 


ka dyskusja, która pozwoli na. 
opracowanie 


uzupełnienie i co: 
najlepszego i najsłuszniejszego 
planu rozgrywek. 


PUCHAR GKKF 


Oprócz mistrzostw drużyno- 
wych Sekcja Boksu projektuje 
celem umożliwienia zawodni- 
kom nie biorącym udziału w 


zawodach I i II ligi. oraz tym | 


którzy nie biorą udziału w 


spotkaniach o wejście do ligi — | 


wprowadzenie zawodów o pu- 


Stal Poznań, Stal Grudziądz, char GKKF z udziałem repre- 


Wojewódzką klase „B“ sta- 
nowią II drużyny zespołów za- 
: liczonych do klasy „A“, oraz 
„drużyny zrzeszeń nie posiada- 


Włókniarz Łódź. Spójnia lub 
Kolejarz Warszawa, Ogniwo 
Gdańsk, Gwardia Poznań. 


Grupa południowa: 


ljących swych zespołów w kla- 

'sie „A“. Gwardia Wrocław, 
Wrocław, Unia Piotrków, Ru- 
dowiani Opole, Górnik Za- 


brze, OWKS Kraków. 


Zawodnicy startujący w II li- 
dze muszą posiadać klasę I. II 
lub III z tym, że w skład ze- 


społu startującego w II lidze 
może wchodzić najwyższej 
trzech zawodników klasv III. 
Drnżyny zaliczone do II ligi 


iż porta a> 0 ike ja- 
jskółka, która nie robi wiosny. e. # 
Kraków gniótł przez pierwsze | Je Wódzkiej klasie „A“. 

45 minut mając słońce i wiatr | Zawody rozgrywane będą sy- 
za sobą, ale Skromny ani razu stemem punktowym z rewanza- 
| nie był zmuszonv do interwen- mi. Mistrzowie grup walczą 
l cji. W tym okresie Śląsk zdo- ze sobą o awans do I ligi. 

| był prowadzenie po opisanych! Z II ligi spadaią dwie dru- 
: wyżej warunkach. W 3 min. po żyny do klasy wojewódzkiej 
zmianie stron kapitalny strzał (po jednej z każdej grupy). Za- 
i Cieślika podwyższył wynik na wody Il ligi odbywa?vby się od 
(2:0, a dopiero na kilka minut |1 września do 16 grudnia i od 
' przed końcem po contrze Raj- |I stycznia do 31 marca. 

ı tara, Jaśkowsxi zdobył honoro- 


musza posiadać drużynę w wo- 


I Na marginesie projektu 
| wą bramkę. (sh) przyszłego składu II ligi 
O". | musimy zauważyć, iż sklad 
l opiera sie jedynie na silnych 
ośrodkach bokserskich, z 
W paru których wchodzi da obydwu 
grup no kilka drużyn. Po- 
i © paz ZEE — 
wierszach | 
ELBLĄG. W dniach 19—20 bm. SŁ, Piotrowski 
odbędą sie w Elblągu IV indywl- 
dualne mistrzosiwa Polski w pad- 


noszeniu ciężarów. Organizacja mi- 
atrzostw została powierzona kolu 
sportowemu ..Stal' przy Zakładach 
Mechanicznych im. gen. Karola 
Świerczewskiego. 


Pavel Pasek — „4:0 dla 
ATK“; komedia w 3 
aktach; przekład Zbignie- 


Przypuszczalnie w zawodach weż- 
| mie udział około 130 nallepszych 
|ciężarowców polskich. reprezentu- 
jących 7 okregów: Warszawę. Ka- 


iowice, Wrocław, Bydgoszcz, Łódź, wa K. Rogowskiego; in- 
Poznań i Gdańsk. scenizacja i reżyseria Ar- 
WISŁA. Na skoczni w Wiśle — tura Młodnickiego; deko- 


Głębcach rozegrano świąteczny kon- 
kurs skoków z udziasem 10 zawodni- 
ków. W konkurencji seniorów zwy- 
cieży! Mtyrarczyk (Sial Ustroń) 
p'zed Frossem (LZS Barania). Kon- 
kurs juniorów wygrał Polok. 


87CZYRK. W Szczyrku odbył się 
slalom specjalny o puchai Beskidów 
£ udziałem 90 narciarzy | narciarek. 
wśród mężczyzn zwyciężył Pilon- 
ka (Ogniwo Bielsk) 1:31,1. W kon- 
kurencji kobiet pierwsze miejsce 
zajeła Polaczkówna (Włókniarz 
Bielsko) 2:42,0. Drużynowo zwycię- 
żyło Ogniwo Bielsko przed Spójnią 
Bielsko. | 


ZAKOPANE. 


racje Stanisława Cegiel- 


PETR Domu Wojska Pol- 
'w wystawieniu sztuki sporto- 
wej młodego autora czeskiego, 
Pavla Paska p.t.: „4:0 dla ATK“. 
Raz dlatego, że sztuka jest do- 
bra, nawet, poza małymi uster- 
kami, bardzo dobra, a dwa, że 
może wystawienie jej, zdopin- 
i FELstania-| SUIE polskich autorów do napi- 
sportowego Pica n. | sania sztuki sportowej, tak 
gowy dla kandydatów na trenerów | bardzo potrzebnej w repertua- 
narciarskich. W obozie bierze udział | rach naszych teatrów. 


43 narciarzy, którzy pod kierunkiem 

UIEErów Oriewicza, Kozdrunia ii Sztuka Paska odsłania całe 

Lipowskiego przerabiają wszystkie ; : u. ob- 

konkurencje narciarskie. Obóz jest | bagno burżuazy jnego sportu, 

praktycznym dopełnieniem kursu | Naza zupełnie, bez osłonek me- 
'tody „działaczy“ sportowych, 

którzy zasłaniając się stale „do- 


teoretycznego, który kandydaci na 
trenerów przeszli uprzednio w War- 

brem klubu”, robili na tym klu- 
bie doskonałe interesy. 


szawie. 
Pasek w sposób prosty, lecz 


Rozpoczął się tu również 2-ty- 
godniowy narciarski obóz instruk- 
torski dla 40 studentów AWF. Ins- 
truktorem na obozie jest trener Zio- 


brzyński. niezwykle sugestywny wskazu- 
SZCZECIN 14.4 (tel. wł). Przy |je na grożny w skutkach wpływ 
pięknej pogodzie na malowniczo | teoretycznych sportowców*, jak 


położonych Wałach Chrobrego ro-| 
zegrany został uliczny wyścig ko- | zy 
larski na dystansie 50 km. Trasa: prowadzili do tego, 


wyścigu prowadziła w zamkniętym: bramkarz Brabanec, 
obwodzie, którego jedno okrążenie. żalem: 


wynosiło około 1.400 m. Na trasie 3 
wyścigu były 4 lotne finisze pun-| — Dawniej piłka nożna była 
dla mnie rozrywką, dziś stała 

się moim fachem. 
Brabanec umie tylko bronić 


się sami nazywają. To oni do- 
że młody 
mówi Z 


ktowane. - 
Wyścig w kategorii III wygrał: 
Kossowski (Kol.) zdobywając 22 pkt. | 


ną szybkość około 39,3 km, dalsze | ; i i 
miejsca zajęli Niziol (Gw.) 21 pkt. — | SWEJ bramki, kiedy go wyrzucą, 


1:16,6 1 Rudziewicz 18 pkt — 1:16,53. jak to zrobili z niepotrzebnym 

Wyścig w kategorii I i II wygrał już, starym Szczedrym, zostanie 
Przerdomski (Ogn.) 21 pkt, uzysku- bez środków do życia. Dobrze 
JaC na tej samej trasie czas — 1:21,45; 
) Bobrowski (GWKS) 19 pkt — ; : SARF ; 
1:22.03; 3) Klabecki (Ogn.) 18 pkt. — | stąpią go za kilkadziesiąt tysię- 


1:22,17. cy koron, których chłopiec ni- 
r A „ (tel. wł.). Roze- | gdy nie zobaczy, innemu, słab- 
grane w niedzielę rewanżowe spot- | 5 
kanie towarzyskie w piłkę nożną | szemu klubowi. 
pomiędzy reprezentacjami Szcze-. 0- 
ina i Gdyni po słabej i mało BL Pasek wskazuje, 4 a oz 
wej grze zakończyło się zwycię-  zornie niewinna działalno 
stwem gospodarzy 4:1 (1:0). prowadziła w rezultacie do 
Zdobywcam!i bramek byl w dru-. Wypaczania idei sportu, do 
żynie gospodarzy Stefanik i Piszak. przekupstwa i zdrady. Ich nie 
— po 2; dla gości Słomka. | obchodziło, że zdrajca węgier- 
KRAKÓW. Wojewódzki bieg na skiego narodu — Lany kola- 
OE tenis SAflordie due oróe oraz | bongu iris hitlerowcami. To 
w tym uniorek, uniorów oraz à p 
6 seniorów. Bieg juniorek wygrała | nieważne. Grunt, że dzięki te 
Biegun (SKS Żywiec) 2,55 przed ko- mu, można go dostać bez od- 
ieżanką szkolną Donak í Białkow- _ atępnego, że zostanie w kie- 
szeni kilkadziesiąt tysięcy ko- 
kusz) 4:53,7 przed Hańhickim (Stal ron. 
Tarnów) i Springierem (Stal Ol- 
przed Glawińskim (AZS) 1 Wątiobą - ię barw 
(Kolejarz). dze, a „przywiązanie do 7 
klubowych, którym  szermują 


m — 


ską (Stal Tarnów). W biegu junio- 

rów zwyciężył Chechelski (Stal Ol- 

kusz). Bieg seniorów wygrał Gro- Dla nich zawsze i wszędzie 

chowalski (Ogniwo Kraków) 12:30 najważniejsze są tylko pilenią- 
przy lada okazji, to fikcja. Dla 

byłego skarbnika Rapidu — Ma- 


zanca, piłka nożna jest w ro- 
ku 1949 mało interesująca. Prze- 


Uwaga 
gimnastycy 
Obóz gimnastyczny dla kadry 


narodowej rozpoczyna się 17 
'bm. w Warszawie w AWF. 


stała się tylko sportem. 


właściciela fabryki i jego kom- 


skiego ma podwójną zasługę 


| 
| 
| 


zentacji terenowych. 

W zawodach drużynowych 
o Puchar GKKF startować ma- 
ją reprezentacje terenowe z po- 


Stal działem na 6 grup. 


Do poszczególnych grup za- 


liczone zostałyby nastepujące 
reprezentacje: 

V Szczecin. Stargard, 
Słupsk, Koszalin, Gdynia, 
Gorzów, 

2) Gdańsk. Elbląg, Gru- 
dziądz, Toruń, Olsztyn, 

3) Poznań, Zielona Góra, 
Kalisz, Nowa Sól, Ostrów 


Wikp., Inowrocław. 

4) Wrocław. Opole, Jelenia 
Góra, Wałbrzych,  Dzierżo- 
niów. Gliwice. Zabrze, 

5) Katowice, Kraków, Biel- 
sko. Częstochowa. Rzeszów, 
Przemysl, Jarosław. 

6) Warszawa. Łódź, Biały- 
stok, Lublin, Kielce, Radom, 
Piotrków. 


W reprezentacjach poszcze- 
gólnych! miast mogą brać udział 
zawodnicv posiadający najwy- 
żej klasę II. Zawody o Puchar 
GKKFE  odbywałybyv się syste- 
mem punktowym. bez rewanżu. 


Zwycięzcy poszczególnych -grup 


| 
| 


m R M M 0 0 —— 


będzie jeżeli zlitują się, i od- | 


i 


rozgrywają spotkania 
sobą systemem pucharowym. 
Jot Zet 


panów. Rzecz dzieje się w la- 
tach 1947—1949 w CSR. 

W roku 1947, w czasie gdy w 
Czechosłowacji panoszyła się 
reakcja, panowie ci mieli za- 
pewnioną prawie zupełną bez- 
karność. Ludzie byli dla nich 


skiego; efekty akustyczne :marionetkami, które kupowało 
Stanisława Jastrzębskiego. | się i sprzedawało jak towar w 


zależności od ich przydatności 
dla klubu. Naturalnie, wiele 
znaczyły przy tych transakcjach, 
prywatne dochody „działaczy“. 

Znalazł się jednak wśród pił- 
karzy Rapidu zawodnik, które- 
mu obmierzła wreszcie rola ku- 
kły, który wypowiedział walkę 
demoralizatorom życia sporto- 
wego, pociągając za sobą młode- 
go bramkarza zespołu. 

Obrońca Rapidu  Szczedry 
przechodzi wraz ze swym kolegą 
do drużyny ATK, w której zo- 
staje trenerem. 

W roku 1948, w drugim akcie, 
widzimy już w Rapidzie inną 
zupełnie sytuację. Fabryka, przy 
której istniał klub, została u- 
państwowiona, dawny prezes 
klubu — Wolejniczek, odsunię- 
ty od sportu. 


Wydaje się, że odsunięcie 
wroga od roboty złamało mu 
pazury. Jednak on działa na- 
dal. Wolejniczck postanawia 
nie dopuścić do zwycięstwa 
wojskowych w meczu z Rapi- 
dem. Jest przekonany, że za- 
równo fabryka, którą obję- 
li dziś robotnicy, 
klub, wrócą kiedyś do niego i 
dlatego czuje się w obowiąz- 
ku „pomagać“ Rapidowi w 
zwycięstwie. 


Udaje mu się przy pomocy 
zamerykanizowanego „kociaka“ 
— Mii, przekupić dawnego gra- 
cza Rapidu, odbywającego obec- 
nie służbę wojskową i grające- 
go w ATK — Stuchlika, który 
najpierw symuluje kontuzję, a 
następnie powoduje umyślnie 
ręką na polu karnym. Na szczę- 
ście bramkarz ATK broni rzut 
karny i Wolejniczkowi nie uda- 
je się krecia robota — ATK re- 
misuje z Rapidem. 

Akt trzeci rozgrywa się w ro- 
ku 1949, na tym samym stadionie 
Rapidu. Narodowa jedenastka 
CSR gra mecz międzypaństwo- 
wy z Węgrami. Stan do przerwy 
0:0. 

Autor wprowadza tu doskona- 
łą postać bufetowego Ferdynan- 
da, który nigdy w życiu nie wi- 
dział meczu piłkarskiego, lecz 
doskonale orientuje się w sytua- 
cji na boisku, słuchając reakcji 
widzów. ° 

W rezultacie kontuzji jedne- 
go z graczy, trzeba wstawić re- 
zerwowego, którym okazuje się 


stała przecież być interesem, a | Stuchlik ten sam, który kiedyś 


dał się przekupić Wolejniczkowi. 


Sztuka pokazuje historię klu- | Stuchlik jest dziś innym zupeł- 
jbu Rapid prowadzonego przez | nie człowiekiem. Pabyt w woj- 


sku uświadomił mu  zagniliznę 


Lublin, . 
Stal Cho- 


Sekcja- 


, | al 
Dla uczczenia urodzin Prezydentê| 


i Święta 1 Maja 
- Za słowami idą czyny 


DALSZYM ciągu nie- 
przerwanym potokiem 
napływają meldunki o podję- 
'tycn zobowiązaniaci sportow- 


ców, którzy pragną uczcic 60 


rocznicę urodzin Prezydenta 
Bolesława Bieruta i Swieto 
'1 Maja. 


Do zobowiązań tvch dorzucaja 
swój głos sportowcy Spójni — 
Koszalin, którzy ‘postanowili 
rozwiązać największą bolączkę 
koszalińskiego sportu i przy- 
stiąpić niezwłocznie do odbudo- 
wy swego stadionu. który wy- 
gladem swym z roku na rok 
curaz bardziej przypomina za- 
puszczone j zaśmicecone baznui- 
sko. aniżeli wojewódzki obiexl 
sportowy 

W mysl opracowanego pro- 
 jextu. Spójnia w pierwszej fa- 
'zie szerośo zaplanowanych ro- 
bót postanowiła: wysemonto- 
wać szatnie, oddać do użytku 


| 


| 
Nr. 30 
| 


| 
|| 


mii Radzieckiej. a sekcja ge | 
sportowych posianow:iła wyko 


nać sposobem — sospodarczyf | 
boiska do siatkówki i koszł | 


ROBOTNICY I MŁODZIEŻ | 
POMORZA | 


DO UCZESTNIKÓW SPARTA” 


KIADY WP — O SWOICH 
ZOBOWIĄZANIACH 

Do sportowców-żołnierzy 49% 

czestników  Wiosennej Spart8 


o d 


kiady Wojska Polskiego napli” | 


nęły liczne listy od robotnikÓW! 
młodzieży, organizacji społecz 
nych i zrzeszeń sportowyć 
Pomorza. i 


W listach tych społeczeństwo 
Pomorza  przeżyłało  życzeniś | 
jax najwiekszych osiągnií 
sportowych na  Spartakiadzić 
doncsząc równocześnie o zob0” 
wiazaniach podjętvch dla uc?’ 


boisko boczne, bez którego nie'| czenia 60 rocznicy urodzin Pre” 


można przystąpić do generalne- 
. go remontu głównego obiektu. 
zamierzenia te postanowiła 
Spójnia zrealizować do dnia 1 
maja br. 


SPORTOWCY KRAKOWSCY 
PRZEKRACZAJĄ 
ZOBOWIĄZANIA 


Sportowcy woj. 
go zrealizowali 


krakowskie- 
już wiele po- 


dzin Prezydenta R. P. Bolesława 
Bieruta i Święta 1 Maja. 


M. in. brygada sportowa z 
Garbarni 
która zobowiązała się osiągać 


wydajność 112 proc. normy, u- 


Lasiewicz podniósł w czasie 


dajność 
proc. normy 


| 
| 
| 
ważnych zobowiązań podjętych | 
dla uczczenia 60 rocznicy uro- ; 


„Pokój“ w Krakowie, | _sportowcom: 
i 
i 


zyskała 127 proc. normy. Wie- | Nie zen 
lokrotny przodownik pracy St.. ważność umasowienia 


| 


| 
| 


zydenta Bieruta i Święta 1 M8” 
ja. 


Robotnicy PZWANN piss 
m. in: „Z dumą donosim 
wam, że plan produkcyjny 
marzec wykonaliśmy w 10 
proc.. a zobowiązania nass’ 
dla uczczenia 60 rocznicy "1° 
rodzin Prezydenta Bolesła"? 
Bieruta i Święta 1 Maja d8- 
dzą dodatkową 


produkcje 


pu nz0 
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wartości 1 miliona 85 tysięc | 


złotych. 


Pracownicy Fabryki Wyrobów | 


Cukierniczych ..Kopernik" 
Toruniu donoszą 


„Doceniając głębokie znacze” 
rozwoju przemysłu 0782 
kultury 
fizycznej w Polsce Ludowej z0* 


realizacji zobowiązań swą wy- | bowiązaliśmy się do podniesie” 
produkcyjną do 128) nia wydajności produkcji przef 


zmniejszenie ilości odpadków 


żołnierzom” | 


nadto podjęliśmy zobowiązanie 
przekroczenia limitu  zdobyciś8 
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li nowe zobowiązania. Postano- | 


Sportowcy Włókniarza podje- | produkcyjnych o 50 proc. PO” 
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| niczka. Czy słusznie? Nie wie- 


jak i 


wili oni m. in. zorganizować 
dwie nowe brygady produkcyj- 
ne, złożone z członków koła 
sportowego, z których jedna 
nosić będzie imię Prezydenta 
Bieruta. a druga nazwana bę- 
dzie imieniem 1 Maja. Bryga- 
dy te postanowiły osiągać sy- 
stematycznie 120 proc. normy. 

Sekcja piłki nożnej Włók- 
niarza zobowiązała się w kwiet- 
niu rozegrać propagandowe za- 
wodv piłki nożnej. przeznacza- 
jąc dochód z nich na budowę 
Pomnika Wdzieczności dla Ar- 
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odznak SPO o 50 proc. ora? 
wybudowania fabrycznego bolś* 
ka sportowego". 


Uczniowie klasy II Liceum 
Pedagogicznego w Toruniu p!* 
szą: „Staramy sie służyć dobrze 
naszej kochanej Ojczyźnie. D18 
uczczenia 60 rocznicy urodzi’ 
Prezydenta Bieruta i Święt3 
1 Maja postanowiliśmy zlikwłi* 


|dować do minimum ilość stop” 
| ni niedostatecznych przez zor” 
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kanizowanie xółek samopomocy 
koleżeńskiej". 
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Narciarze radzieccy 
na treningu w Zakopanem 


12 bm. przybyła do 
i bowa ekipa narciarek i narcia- 
rzy radzieckich. 


m m | m 


Polski | 
między |na zaproszenie GKKF 11-0so- z zawodnikami polskimi treno” 


| 
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Narciarze radzieccy wspôlni® 


wać będą w Zakopanem. 
« 
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Z teatrów stołecznych 


4:0 dla ATK 


burżuazyjnych „działaczy“ spor- 


towych i rolę jaką mu wyzna- 
czyli w swych niecnych zamia- 
rach. Dziś jest świadomym żoł- 
nierzem i obywatelem ludowego 
państwa. 


Stuchlik wychodzi na boisko 


i staje się bohaterem spotkania, 
z jego bowiem wystawienia pa- 
da jedyna, zwycięska bramka. 
W akcję wplątany jest zręcz- 
nie motyw miłosny. Ostatni ak- 
cent sztuki to spotkanie czwór- 
ki młodzieży — dwóch  żołnie- 
rzy-piłkarzy z ATK i dwóch ha- 
zenistek z Rapidu, które symbo- 
lizuje zwycięstwo 4:0 dla ATK. 


Niestety. nie wiadomo co dzie- 
je się z Wolejniczkiem, jakie są 
losy dawnego fabrykanta i „oœ 


| piekuna" Rapidu. Autor wpro- 


'wadza go na scenę w III akcie, 
ale reżyser Młodnicki uznał to 
za zbyteczne i skreślił ostatnie 
wystąpienie niesławnego Wolej- 


'my niestety jak zachował się 
| w 1949 roku Wolejniczek Paska, 
| ale wydaje się, że pokazanie je- 
|go upadku, a więc symboliczne 


więc monotonny nieco II akt, 
wspomniany już brak  Wolej« 
niczka w akcie III i niezbyt 
przekonywająca sprawa prze- 
miany Stuchlika. 
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wrażenie, że artyści nie przy” 
wiązują do swych ról zbyt du* 
żej wagi, że przecież to jest 
sztuka „tylko' sportowa. Grajś 
poprawnie, a to mało. 


Ograniczymy się do wymie” 


nienia najlepszych. Na uwag 
zasługuje Wolejniczek w inter" 


pretacji Kazimierza Dejunow?” 


|ecza. Postać zagrana jest tak, jak 


| 
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zasługują na to ci, z których 
dziś śmiejemy się tvlko, to zna” 
czy groteskowo. Wydaje się jed” 
nak, że Dejunowicz w paru mo 
mentach przerysował ją nieco 
zwłaszcza w scenie wyrzucan)ś 
Wolejniczka ze stadionu Sokół 
Elektricitas Rapid. 

Dobry jako skarbnik — dusi” 
grosz był Przemysław Zieliński 
prosto i bezpośrednio zagrał ro” 
lẹ młodego bramkarza Rapidu 
a potem ATK — Tadeusz An’ 
drzejewski, głupiego, a jednak 


niebezpiecznego „kociaka“ poka” 


zała Jolanta Skowrońska, z du” 
żym umiarem i rutyną zagra!! 
role Stoczesa i por. Bartoniczk$ 


— Zbigniew Przeradzki i Artuf 


j | : Młodnicki. 
pokazanie zagłady burżuazyjne- ji 
| go sportu, wyszłoby przedsta-! Bardzo dobry był w ro 
'wieniu na dobre. i członka zarządu KS Unior 
| Sztuka ma pewne usterki. A Kawki — Mieczysław Pawl 


kowski. zwłaszcza w I akcie W 
czasie kapitalnej rozmowy 
prezesem Rapidu, Wojniczkiem 
Należy również wspomnieć 9 
młodym Wiesławie Macho*" 


Ma też momenty kapitalne. W skim, który z dużym uczucie”? 


i temperamentem oddał grote” 


(pierwszym, bardzo dobrym ak- 
'skową rolę chłopca bufetoweś? 


,cie, doskonała, pełna humoru 
| jest scena targu z węgierskim | — Franka, oraz o pełnej wdzić” 
piłkarzem Lanym, świetna jest | ku. malutkiej córeczce Dvymsz!' 
również rozmowa Wolejniczka z ; Janeczce Bagińskiej w roli Ewu” 
sekretarzem Unionu, klubu, któ- ni. 


| remu grozi spadek z ligi. Wyni- ' Najwieksze jednak powodzć” 


kiem rozmowy jest 80 tys. ko-. nie osiągnął i otrzymał braw? 
ron „zarobione przez Rapid, a przy otwartej kurtynie Stefa’ 
właściwie przez jego zapobiegli- Wroncki. grający role bufeto” 
wego prezesa, oraz remis na | wego Ferdynanda. To była ro'? 
| boisku, ratujący Union przed doskonale opracowana. Ferd'" 
spadkiem. l nand Wronckiego był ciekawj 
No i monolog bufetowego w swej sztuce słuchowego 90 
Ferdynanda w III akcie. Dla gadywania sytuacji na boiskU; 
| usłyszenia bodajby samego komiczny w każdym słowie 
| monologu warto pójść na ruchu, a równocześnie dystyn£0” 
(, sztukę. Zresztą warto zoba- wany. 
czyć ją niezależnie od tego. Reżyser Artur Młodnicki 49 


Jest ciekawa, mówiona do- brze wybrnął z trudnej, now4” 
brym językiem, a w licznych torskiej roli pokazania na sce” 
momentach trzyma uwagę nie sztuki sportowej Można” 
widza w napięciu jak emo- mieć do niego pretensję o WY” 
cjonujące spotkanie sportowe. kreślenie postaci Wolejniczka 7 
aktu III i nie wygranie do ko" 
ca ośmieszenia go przez mła 
hazenistki w akcie II. Na p''* 
reżysera naieżv zaliczyć niewt 
pliwe znawstwo atmosferv po” 
towej oraz dopisanie przez%” 
bawnej postaci Franka - chłop” 
¿Ca bufetowego. 

W sumie oglądaliśmy przeć” 
(stawienie, które zainteresuje 
pewno nie tylko sporlowców 
nie wszystkich można pochwa- ; kibiców piłkarskich. ale t2% 
lić, choć sztuka jest miła i ła- szerokie rzesze miłośnik 
twa do „wygrania“. Odnosi się | teatru. 


Wiele w tym zasługi inteli- 
gentnego przekładu. Rogowski 
.nie trzymał się kurczowo cze- 
| skiego tekstu, wprowadził wie- 
le gwarowych, piłkarskich słó- 
wek, które zna doskonale i ro- 
zumie polski kibic sportowy. 
Dał sztuce Paska szlif, koniecz- 
ny do zrozumienia jej przez pol- 
skiego widza. 
Słowo o aktorach. Niestety 
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SERDECZNE LISTY 


-= Donosimv. że tak iak ww. 
walczymy o pokoj i dobrobyt mas 
pracujących. wvkonujaąc nasze 
plany produkcyjne. Z dumą po- 
viadamiamy Was. ze plan pro- 
dukcyjny naszej fahsyki na miie- 
Siac marzec wykonaliśmy w 103.9 
procent, a zobowiazania podięte 
przc. naszą załoge (w tvm i Spar- 
towców) dadzą państwu dodatka- 
wa produkcję wartości ponad 
1.035.085 Zł. '' 


Taki list otrzymali żołnierze — 
pięściarze, uczestnicy Spartakiady 
V.P. w Toruniu od załogi 
PZWANN. A  podahnych stes: 
zołnierze - sportowcy otrzymali 
od miejscowych robotnikow mno- 
stwo. W listach trenu roDotwwcj 


BUDZIMY 1 PRZYPOMINAMY 


W ub. roku z inicjatywy WKKF 
w Zielonej Górze przystąp!iono do 
budowy wzorowego stadionu wiej- 
skiego w Nowym Kramsku. Pierw 
sze prace, jak zwiezienie ziemi, 
żużlu. przygotowanie terenu pod 
bieżnię | skocznie. wykonała miej- 
scową ludność. która ub. roku do 
szasu żniw nie szczędziła wysiłków 
przy tej budowie. i 

Po żniwach chętnie prowadzo- 
noby dalej roboty. ale zabrakło 
kierownictwa i chłopi nie wie- 
dzieli, co dalej malią robić na roz- 
poczętej budowie. Wszystko sta- 
nelo na martwym punkcie. Mine- 
ta zima 1 wiosna. WKKF Zielona 
Góra ciągle nie chce przypomnieć 


ściła b. ZKS Ogniwo íi przeszła 
do Gwardii, wydawało się, że raz 
na zawsze upadła szermierka w 
warszawskim klubie. 


Tymczasem już od lutego za- 
pełniła się sala treningowa nowy- 
mi szermierzami Ogniwa. Sekcja 
sięgnęła po młode kadry. Dziś 
ćwiczy stale 17? osób, z których 
wybijają ste: we florecie kobiet 
Janina Fiedko, w szabli — Krzy- 
sztof Merlak. Treningi prowadzi 
instruktor ze szkoły fechmistrza 
Popiela i trenera państwowego 
Kevcya. 

Ale na tym nie koniec. Prze- 
prowadzono też dalszą propagan- 
de szermierki wśród kół sporto- 


Polskiego w podnoszeniu ciężarów — od lewej: Edmund Fetrak. Kraków, w. kogucia; Paweł Pośpiech. Kraków, w. piórkowa; Jerzy 
lekka; Krzysztof Bek, Bydgoszcz, w. średnia; Czesław Białas, Kraków, w. półciężka; Klemens Roguski, Warszawa, w. lekko - ciężka; 
Jan Wituski, CWKS. w. ciężka Foto K. Osmański 


Mistrzowie Wojska 
Witek, Bydgoszcz, w. 
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Wiosenna Spartakiada WP zakończona 
„QW Kraków zwyciężył w gimnastyce Szmierze 


MOSKWA. Wszechzwiązkowy Ko- | Marynarki Wojenne 
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TORUŃ 10.4 


nitet do Spraw Kultury Fizycznej 
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Sportu zatwierdził nowy system | W dalszym ciągu mistrzostw 


tegorocznych rozgrywek piłkarskich 


© mistrzostwo ZSRR. 


| Wojska Polskiego w gimnasty- 
ce kobiet w klasie I — mistrzy- 


R tnisgmdppiŃski a Ogrodnik spadł na 3/stycy Lotnictwa, których tre- 
pozycję. dopiero po 5 ćwiczeniu | nerem jest Woliński i Marynar- | 


prowadzenie objął Kulpiński, a'ki Wojennej, 


|Januchtowski zajął 3 miejsce. 


którzy  ćwiczyli 


mistrzami WP 
na 1952 r. 
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stadionie. 


soble o rozpoczętych pracach na 


Mieszkańcy Nowego  Kramska 
nie chcą czekać aż do nowych 


wych. Na odprawie rady, w kon- 
cu marca z£głosiło się 120 nowych 
kandydatów, w tym 53 Kkobietv! 


Niestety! Choć wielu jest chet- 


I1-majow*ch. o osiągniceciech swych 


donosza o reaiizacjit zobow:azan 
zakładów produkcyjnych, o zda- 


bywaniu odznak SPO. M. in. ko- 
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W celu lepszego przygotowania pod kierownictwem byłego mi- | ) 
się do gier mistrzowskich drużyny |ni sportu Stefania Reindlowa z Kolejność ta nie uległa już 'strza Wojska Polskiego ofic. żniw. lecz już teraz chcieliby ak- nych. to jednak z powodu braku ło sportowe Włókniarz przy To- 
klasy rozegrają w kv.ietniu to- | | i j ie | tywnie pomagać przy budowie kling, ćwiczy tylko 15 kobiet i 16 ruńskich Zakładach Roszarniczych a 
Warzyski z kp. PS AA (Krakowa wykazała. wzorowe zmianie, a doskonały Kulpiński Pączka. TORUŃ 10.4 (dalekopisem). stadionu. Przypominamy, o tym meżczyzn. Brak sprzętu hamuje przyrzekło zdobyć 200 procent od- 
Boli ŚBaku ©. ADA cie Opanowanie ćwiczeń, co pozwo- |z Wrocławia za bezbłędnie wy- | ; ; RE : , 2p? pracę. Klingi importowane są dwa znak SPO poned plan. 
4, ha E nagko tle Iin pw a lliło-jej na uz skanie wysokich |konany skok przez konia. któ- | Po pierwszych ćwiczeniach na W drugim dniu turnieju szer- | RSA ZDAC KA razy droższe. a krajowych stale Te listy. jak | serdeczna atmo- 
pi RZE Ore” Zam wyęrupać WEZ y JOD y PZE SKALA TOS, ł IFC i Zdralik mierczego w ramach Spartakia- szybkiej Poriogy = tepare. CE ma Czy Centrala sfera. inka panowała w czasie 
erwsze | drugie miejsca rozpoc?- | not za poręcze 9.65 pkt., drążek ry był ostatnią konkurencją, Czoło wyszli Cyrn 1 rahx Z| . : | Zdzisław Kuska g Aris porton i My eoandkiad WP. ar Tari Te 
Rą 2 maja w Moskwie spotkania fi- A i i : i Lotni Jaworek M y Wojska Polskiego, rozegrano N k przętu Sportowego nie mogłaby Spartakiady ` | rL 
3 ; | 9,75 pkt. i skok przez konia : uzyska? jako jedyny gimnastyk otnictwa oraz Jaworek z a- > =) Nowe KramSsko zainteresować sie tą sprawą i po- świadcza o giębokim przywiaza- 
nałowe, w których weżmie również | l : : 5 | j f À ; ; bagnet w konkurencji indywi-. d $ aS. Á 
udzia? MOskw 19.95 pkt. W sumie Reindlowa notę 10 pkt., i zwyciężył osta- | rynarki Wojennej. który dopie- o. x , ZA MAŁO KLING móc szermierzom? niu społeczeństwa do naszego Lu 
Aper Speen CAC iMa i A ; f tniei Ai dualnej i zespołowej. Podobnie | Kiedy grupa czołowych szermie- Jan Łapiński dowego Wciska. 
Mistrzostwa piłkarskie ZSRR dla | zdobyła Bo ps o a R R pkt. ih G Ogrod- A E niej Aa Pie WE ABY? zab WalGyio A 1 i OSA: SE SEKE TBU- PO i La x SE 
ruzyn I klasy rozpoczną się 20 pierwsze miejsce. Na drugim i nikiem, -wa — : pkt. i|S ziewanie wysunął się z lep: z : | 
czerwca br. i odbędą się w Moskwie | trzecim miejscu uplasowały się Januchtowskim, Mar. Woj. — | pkt. na I miejsce, lotnicy Cyrn KOBA HR E E 21, U 0 
+ „AE n A> 4 ane zo. TÓWNież zawodniczki Krakowa, | 53,05 pkt. ji Zdralik zajęli II i, III miejsce |; m OMA do. indii deka U k d A 5 
strzóostwa asy roze<i = . ; - 
Kowalczyk z 56,40 pkt. i Kęska |z 54,60 i 54,55 pkt. Filo: kę warga oresponaenci | 
staną w 3 grupach w Charkowie, |_| . | Na dalszych miejscach zna- lifikowało się 8 zawodników, w n 2 p 
B l 55,50 pkt. pia i } | VOAMISO W, "Y ; x 
RANE adpęda. sic w w A II o tytuł mistrza | Ra. RA Pr cwi. "PA EARN SĄ A E SAB i R eh sposdbźdodyia pie 0 Je? tylko miesiąc do cy 1 Mają (meldunki z wv- skich równolesiych z Wy- | () 
dwóch grupach Leningiadzie | Pie: j p. a KI a M SZ y n - i -|a i 4 , É EGlnić m4 
rer Gorki. W Lennin spotka sie s | walczyły zacięcie również trzy | pkt. i Stolarski (CWKS) — 48,90 ' cjach: ćwiczenia wolne — 9.5|cydowaną przewagę nad pozo- h M Ea WE K konania, reportaże, opisy Ścigiem P OKW) v 
d drużyn, które zaimą 4 pierwsze Krakowianki: Noworyta. która | pkt. |pkt.; koń z łękami — 9,2: kół- stałymi zespołami i z 3 pozycji | LWY a z uć realizacji zobowiązań). Każdy tnik konkur- 0 | 
5 miejsca w grupach, w Gorki p020- | Prowadziła po trzech konku- | i „e |: ka — 9.5; poręcze — 9,4; dra- | Po szabli wysunęła się na pierw- dentów terenowych, roda "1 2d u 
- Stałe 9 drużyn walczyć będą o koń | Zwycięzca Kulpiński uzyskał '. „AB R 0 f 2. Przygotowania do se- su może opracować jeden, à 
cową klasyfikację w tabeli. rencjach, Nowak i Lebda. Po-. poszczególnych ćwiczeniach Ż€K — 8: skok przez konia — |SZ€ miejsce. LA Przypominamy tematy: onu Idniogo dwa lub trzy tematy, przy 0 | 
3 „Jak co roku najbardziej masowa A KE GE A nastepujace noty: koń z ięka- | %4 PKt- W bagnecie bezkonkurencyj- A 1. Zobowiązania sportow- | tym poszczególne prace bę- | 5 k 
ag | a puchar PZDR Nozroczną Kienoni RY moty E mi — 8,9: kółka — 9,3: porę- W sumie w gimnastyce naj- PO PoE: EA an a S ców z okazji 60 rocznicy 3. Wyścig Pokoju War- dą oceniane oddzielnie. 0 i 
w całym kraju w maju br., a za- | _; szk mir, sial cze — 9.35; drążek — 8,05; skok | ję iej przygotowa i naj- |; y. wygra zak. Pda ERE urodzin Prezydenta Bole- szzwaąa — Berlin — Praga Zv 'cięzców konkursu cze- z 4 
ry kończą się w październiku br. gólnych ćwiczeniach różniły się Talerze lore sólui p przygotowanym | i zdobył tytuł mistrza. Drugie 0 i Świ ( Hain i SAFa a sd 4 
o° OSLO. Norwegia pokonala w mie- | 30 tymi p | wolne — 9,3 pkt. Lepsze od nie- | łem była drużyna OW Kra GEN a ofic- K raliko Wei Ja é 0 
p" TR AC ara a T pan. Zwyciężyła ostatecznie Leb- ;go noty mieli za kółka į drążek ków a s Zdobyte mistrzo- PAW ZBO dat (Mart WOJ, 0 p N | 
w | _ Wymienić należy: 100 m st. grzbiet |da, która uzyskała 55,70 pkt. | Paul z Krakowa 9.55 i 9.35 pkt. | stwo Wojska Polskiego na rok TE RK; HOR ZACHOD COICIOCOIOBOBOBOBOBOBOROBOBROBOBONCOEOBOBSJOBOBOO | 
sł 4 „phi kontr z 1:11.2, WE. | mając najwyższe noty za drą- |a za ćwiczenia wolne Branecki | 1952 z 1.249.225 pkt. 7 czego aa zat W-wa) A A OE ; l 4 
| i , — — 3 x. . z . 2 r > UO . : 5 =W h k 1 w- e © Tp "8 
że ROSA. ZUASARN niemi L a a a D E | zawodnicy klasy II zdobyli skj 8, Chrobok (obaj z Wrocła- Młodzież staje na zlotowy apel | 
11 czołowych zespołów radzieckich. w na rążku z tą samą ilością wcześniej, już podaliśmy. sy I i II 423.525 i zawodnik. W b „A M a a s... w u 
go | REY meskiej niadądz! i ED. punktów wykonały jeszcze No- klasy I 105,10 pkt. Na II. DRE T AA | 
n EE AAS sie zespo- wak i Satała — również z Kra- Do mistrzostw w klasie III miejscu uplasowała sie War- | aga * OE E 7, punktami rganizujEmy masowe WYSCIEE 0 AlS Ie | d 
ły Moskwy i Leningradu. kowa. E je Rz NE e a jęk r — 1.120.775 pkt., III) M t a AE r B | 
Ciekawsze spotkania mężczyzn: ; uzy- | KOW z Bydgoszczy, arynarki rocław — 1.096.825, IV) " a S ° o ° + WZT el e | 
Ryga — Moskwa 43:25, Tbilisi — Mo- NA A a n pkt Wojennej i Lotnictwa przy! Bydgoszcz — 1.029.850 pkt., taaa E er aa 44 i Wojsk jako wyraz solidarności Z W VSCIĘIEM Pokoju d 
skwa 54:52. Tallin — Tbilisi 41:37 5 Waść TI ("ie TY e. +1: : 7 à otniczyc 6 pun w. . 
Na turniej w Kijowie przybył se- | uplasowała się na drugim miej- | CZYM CI ostatni uzupełnili braki| V) Marynarka Wojenna —. z ź Wielkim echem odbiło się w |będą się atrakcyine zawody 'wych na terenie stolicy, komie 


Federacji Piłki K kowej William i i zawodów. W kategorii tej - | 848,7 t. | i - ! à ; : NB | 
Yonex (Szwajcaria). Zaproszony oe ABE pe NI par UN E A b 5 SN: st LM PN zaa LPRSNED ty | Polski Komitet Obrońców Po- |wany jest ydział ogółem 1.000 ju podzielił Warszawę na 6 "gi 
ZSRR przez Wszechzwiązkowy Ko- | pkt, — wykonała ona najlepiej | rze przygotowani byli gimna- + aa adnnžynowakoipmistoza NOŚ? | ZAS Oz anizujemy masowe | kolarzy „obwodów | 
jo mitet do Spraw Kultury Fizycznej | ćwiczenia wolne. za które otrzy- | AO COP. rok- Spa Sveti i koliiskie — wyścigi W woj warszawskim powsta- NI 4 ł też . 
. 1 Sportu. mała 9,45 pkt. Wok st S a f Ẹ a d zdobył zespół Marynarki Wo- Pokoj na póiatoGach kordikst o A "YE: ak mnia 5 ! w | 
k M. dzki . Py! enncj, który zdobył 34 punk- E pa . ` powiatowych zawodac olr- | 
1 RE A a RA a Za ćwiczenia na równoważni O pi ria ia g JA i A 4 IŻ zał Hasło  podchwycone przez |które już obecnie przygotowu- skich w dniu 27 kwietnia tę- i 
krajowy na 400 m st. dow.. uzysku- | największą ilość 9,4 pkt., uzy- liga. Zochowski. Pogoda | No- | Młodzież miast, miasteczek ł|Ją imprezy artystyczne i wie-| dzie wyrazem solidarności ze | 
jąc wynik 4:35.7. Poprzedni rekord |skgłą Monkiewicz z Warszawy. WA.-2.iWWarczawia — 7 pkt wsi przerodziło się szybko w |czornice. sportowcami. startującymi w | 
| 


kretarz generalny Miedzynarodowe] 


ustanowiony również przez Oestran- 


— Westesson — 1:19,8, 100 m St. mot. | 


~ fFkiund — 1:23.0, 200 m st. klas. 
= Eklund — 2:59,2. 


RZYM. w międzynarodowym klu- 
bowym spotkaniu amatorów pięścia- 


scu z 55.65 pkt. Noworyta jako 


,ra uzyskała 54,55 pkt. 


Za poszczególne konkurencje 
w tej «alegorii najwyższe 
noty uzyskały: ćwiczenia wol- 
ne — Klimkówna Bydgoszcz i 


swych drużyn z pierwszego c 863.475 pkt., VI Lotnictwo — 


Wojska Polskiego 


W ogólnej punktacji w obu 


zwoliła między innymi naszym 
żołnierzom na uzyskanie tak 


doskonałych wyników. 


ye 


stwami 


w gimnastyce, która 


szczególnie w 1 kategorii tak u| 
mężczyzn jak i u kobiet stała | 
na bardzo wysokim poziomie. |! 
Zawody w tej dyscyplinie po- | 


Bokserzy 
OW Wrocław 


zwyciężają 


całej Polsce hasło rzucone przez 


czyn zlotowy. 


Młodzież traktuje swą pracę 
| przy organizacji wyścigów jako 


i ważny element przygotowań do ; Wawrze, Miłośnie. Błoniu, So- 'wódzkich, 
|chaczewie i innych miejscowo- wezmą 


wielkiego Zlotu Młodych Przo- 
,downików Budowniczych Polski 


Po kilku zaled- | 


konne. W wyścigach spodzie- 


„atletyczne i szermiercze. 


-tet warszawski Wyścigu Poko- 


Szczególnie atrakcyjne będą . Wyścigu Pokoju na trasie Ware 


wiatowych daje kolarzom pra- 


Komitety wyścigu m. in. w 'wo udziału w wwsścigach wcjie- 


jściach przystąpiły już do deko- 


których  zsvvwcięzcy 
udział w  centrainvm 


|wyścigu kołarskim, jaki będzie 


wynosił j jej - - Wroc =: « 4. Byd- > . y= ; ; 
Boze kk. REACH UR M Eib! D ai BA OWEN Żołnierze cież (734 i | ` S ieoaiiy Klai 0 | wie dniach rozpoczęły działal- , wieczornice\ w Pruszkowie. Zy- 'szawa — Berlin — Praga. 
hbolmskich: mężczyźni — 100 m St. OE o*zAwWUUniczkicza” O Wa 434 ciężarowcy byli bar- kordziści otrzymali specjalne — 77 pkt. 6 Wojska Lotni- ność wojewódzkie. powiatowe rardowie, Sochaczewie oraz w Najlepsi kolarze powiatów | 
EELE. 100 liay pierwsze miejsca.” Kiima h no, TOO eener AC OPTA nagrody: cze — 105 pkt i gminne komitety Wyścigu Po- | Ursusie, _ gdzie zapowiadają i będą zaproszeni do Warszawy i 
e NB Ua onc 44/41.0. AE E a. ARE <p ST płyto-laski radzieckiej  ofiaro- $ PKL PNA koju. Do prac w tych komite- udział znani literaci: Iwaszkie- | na dzień 30 kwietnia. aby wziąć 
200 m st. klas. — Eriksson — 2:42,5. | mi. p Boyd ahot wanej swego czasu naszym za- Wielk PUR TŻ but Oz <> ; tach włączyli się przedstawicie- | wicz, Dygat i Prutkowski. Nad- ydział w uroczystości rozpoczę- 
AP” TA aga ps e; JE 55,35 pkt. przed Bigalką, któ- wodnikom przez  sztangistów |, |; Negi o A 1 Wa le organizacji młodzieżowych !to program przewiduje pokazo- |cją Wyścigu Pokoju. 
Svensson — 5:334. 16m 51: grzbiet: An "== LEb > ZSRR. Piękna ta -sztanga po- | M | s, „© oraz szeroki aktyw sportowy. ';,we zawody bokserskie. lekko- | Zwycięstwo w wyścigach n0- š 


rzy Włoch i Niemiec zachodnich, | A } £ „AG 43 A ; | 

mistrz Europy Pozzali (musza) po- , Karmolińska (Mar. Woj.) — po| Zespół ciężarowców w Byd- ARK 0 WA BE | Ludowej. | | -_|racji trasy. orga gizowaną "eż A 
GE „dE ai Popp r. | 9.4 pkt.; równoważnia — Kar- goszczy, uzupełniony w ostat- keh hetn? h d A A u Toruniu | Organizacja tej najbardziej W celu umożliwienia startu zlotowvch w Warszawie z oka- Y 

wyratow pr molińska — 9.35 pkt. kółka i |niej chwili doskonałym Hajd- | kach, a chętnych do gimnasty masowej imprezy kolarskiej | wszystkim posiad 'e- zji Święta 22 Li | 

yratował go przed nokautem. | drążek Klimkówna 9.25 i | kiem. okazał się najbardziej ki będzie na pewno bardzo du- Io de poparcie MB dna f Ka 1 ? W BUE ER rowe- | ZJ wieta pca. A | 

| = — 9. : z í 2 : znalazła - |rów turystycznych i wyścigo- Z. Grod. | 


MONTREAL. Płvwak kanadyjski 


żo i podniesie się też odpowied- 


TORUŃ 10.4 (tel. wL). 


0,3 pkt. porecze — Kujawa wyrównanym i najlepiej przy- todawych l”Ronitetó Aris 

Stul ska? 100 dó t] b A- i | yc omitetów partyj 

BOB awhi dza S a"  (Bydg.) — 9.25 pkt., skox przez | gotowanym. Trener Jeżewski | "io poziom. W czwartek. 10 bm. zakończył | nych. 4 >d 7 7 i " s 
R o E EL międzypaństwowym | "Oa, E, Baranowska (Lotn.) | otrzymał za to z rąk wicemini- k się turniej bokserski. Panor Z całego kraju napływają |! Zle przyjmuje SIĘ zapisy 

. pz 2 - 1 — 9,55 pkt. stra Obrony Narodowej gen. | a wo zwyciężył: OW Wrocław — ! meldunki z prac już dokona- 

Elż A N = E broni Pópłatuskićoo AŚ Zawody „W rozegranych na 24 ŚW ÓW Bydgoszcz — 29 | nych. Płyną ŁEB mło- fi TNP TF K | H ą 

tanci Belgii, uzyskując z ZAŁ | Zespołowo w s pne o Spartakiad:ie konkurencjach pkt. i Warszawa — 29 pkt. ' dzieży zapc iadające przygo- M WYSCISOW 0 als IC W alSzawie 

przeciwnikami wynik remisowy. kobiet bezkonkurencyjny by rzepfowadeone biiki ued iooi i : ja : 

Rezultaty (od muszej na I miejscu | Kraków którego drużyna  bodż b. ia a ai A A Ostateczna kolejność w po- | tou anie setek imprez artystycz- | w warszawie masowe wyścigi ko- na dystansie 50 km na rowerach 

Belgowie): Mewis pokonał Olssona. | ń 6 t 2 Najmniejszym zawodnikiem P sF : | czególnych kategoriach ed 'nych i sportowych, które uroz- |larskie odbędą się w nastepujących | wyścigowych. dla mieszkańców ze 

Geerts przegrał z Perssonem. J. Me- uzyskała -— 423,685 pkt., 2) |wśród ciężarowców był zdo-|”0 10-kę. Z takiej lekcji sko- !SZCZe&oiny RO Py "|maicą i uświetnią miejsca star- |6 obwodach: wszystkich dzielnic w Warszawie. 

wis uległ Borgowi.  Raeymaekers. Warszawa — 300.95 pkt., 3), stawia się następująco: Pu ee W obwodzie pierwszym startować | Zgłoszenia przyjmuje codziennie 


przegrał z Anderssonem, de Jong 
pokonał Brandta, Everaert zwycieę- 
Żył J. Perssona, Jensen przegrał z 


Oltnerem i Beerendse zwyciężył B ; 


Perssona. 


NEW YORK. Ford Konno wygrał 
1.500 m st. dow. w 18:47,5 (nowy re- 
kord pływalni 30 m w Yale). zosta- 
wialąc za sobą o 2 m mistrza olim- 
pilskiego Mac Lane. Trzeci był 
Australijczyk. Marshall. 


TURYN. W Turynie odbyły anie 
zawody lekkoatletyczne. w których 
najlepsze wynik! wśród kobiet uzy- 


| Wrocław -— 284,725 pkt., 4) 
,_. Rydgoszcz 269,845 pkt., 
5) Marynarka Wojenna 
259,350 pkt.. 6) Wojska 
nicze — 211,10 pkt. 


| W ostatnim dniu Spartakiady 
(Wojska Polskiego (czwartek 10 
bm.) rozegrane zostały w gim- 


| 


| 


bywca pierwszego miejsca w 


wa. Stojąc na najwyższym stop- 


Lot- niu podium nie przerastał je- 


szcze swych kolegów z 2 i 3 
miejsca. | 


x 


Gdy na podium weszli zdo- 


nastyce mistrzostwa w klasie I bywcy trzech pierwszych miejsc 


i III mężczyzn. 
W klasie I, staneło na star- 


i 


w wadze ciężkiej, wszyscy o- 
batwiali się, że nie wytrzyma ono 


wadze koguciej Petrak z Krako- 


rzystać powinni byli organiza- 
torzy miejscowych zrzeszeń. Do | 
słownie wszystko zapięte było | 
na ostatni guzik. 


x 


Obok doskonałej organizacji | 
na uwagę zasługuje także pię- | 
kna dekoracja wykonana pod | 
kierunkiem majora Dobrusina z i 
OW Bydgoszcz przez młodych | 


artystów samouków — podcho- 


w. musza: 1) Justka (Bydg.), 
2) Kukier (W-wa), 3) Liedtke 
(Kr.), 

w. kogucia: 1) Wozniak (Wr.), 
2) Guzy (Kr. , 3) Lebiedziński 
(W-wa), 

w. plórkowa: 1) Kruża (Bvd- 
goszcz), 2) Stanikowski (wr.), 
3) Strek (Lotn.). 

w. lekka: 1) 
(Bydg.), 2) Suszka (Kr.), 3) Mat- 


d l 
Soczewiński | goskim zorganizowano już ko- 


W czasie tych imprez, 
również w okresie przygoto- 
wawczym do wyścigów odby- 
'wać się będą liczne wieczorni- 
'ce i zebrania. gdzie wygłoszo- 
|ne zostaną pogadanki populary- 
jzujące V Miedzynarodowy Wy- 
i ścig Pokoju i szczytne hasła, ja- 
ikim on służy. 


mitet wojewódzki Wyścigu Po- 


jak | 


mogą pracownicy zakładów pracy, 
(młodzież szkolna i mieszkańcy z 
i dzielnic: Mokotów. Śródmieście i 
| Wilanów. Zgłoszenia zbiorowe z za- 
kładów pracy | szkół oraz indywi- 
i dualne przyjmuje zrzeszenie sporto- 
we „Ogniwo“, ul. Puławska 12a m. 
19. codziennie (prócz niedziel i świąt) 
„od godz. 12-tej do 22.00. 


| W obwodzie drugim — z dzielnic: 
| Wola i Ochota. Zgłoszenia przyj- 
muje DRN — wola, 


ul. Bema 70. 


M. in. w województwie byd- | pokój nr 5, od godz. 10.00 do 17.00. 


w abwodzie trzecim — 7 dzielnic: 


Żolibórz i Starówka. Zgłoszenia 


ją własnego 


Rada Okręgowa ZS ..Stal' u! Diu- 
ga 29. w godzinach od 900 do 17.00 
oraz koło sportowe ,.Sta!l'. ui. Kra- 
kowska 36, od 17.00 do 21.00. 


W obwodzie szóstym na ul. Mie- 
dzeszyńskiej nad Wisła startować 
będą najmłodsi mieszkańcy Warsza- 
wy, dzieci w wieku od lat 4 — 14 
na hulajnogach i rowerkach 3-x«Śł- 
kowych. Dzieci. które rie pwiada- 
sprzętu sportowcgQ, 
będą mogły wypożyczyć sprzęt w 
dniu 27 bm. przed Stariem na ul. 
Miedzeszynńskiej, na plazy miejskiej. 
Dystans dzieciecych wyścigów do. 


skaly: kula — Piccinini — 12.15, | - tak poważnego ciężaru. rążych. Papieroplastyka, plan- przyjmuje DRN — Żolibórz. ul. Nie- | stosowany będzie do wieku dzieci. 
© AREA a r 48. dysk=— | cie 1 zawodników. z EA, sze, rysunki, wszystko wykona- loch (W-wa), koju, 19 komitetów powiato- golewskiego 14/16, pokój nr 11, od Zgłoszenia do wyścigów dziecię- 
| da | Ogrodnik — Maa a l * ne czyściutko, pomysłowo. przez | w. lekkopółśrednia: l) Pa- |wych, 5 miejskich i 129 gmin- |Bodz 8.30 da 1530. m — z dziej. | ych Przyjmuje ośrodek wczasów 
A R „Ted EA NI Wp R tę AA Za pobicie 5 rekordów Polski |zespół Szyla, Lampki, Pieprzy- | sławski (Kr.), 2) Kawczyński |nych. Ogółem w komitetach | nie: Praga Południe. Praga Śród- EG (Diaża araterku) au -yA 
oj. i Kulpinski i w dźwiganiu ciężarów, nowi re- ' ka, Kaletki i Oleksa. (Bydg.), 3) Grymin (Wr.), tych pracuje 2.150 aktywistów | mieście, Praga Północ i Wawer. | go 16.00 oraz Stołeczny Komitet 


ałowianin Skanata 100 


uzyskal na A Ty. ż4 

m st grzbiet — 1:06,9. a na 200 m | Wali również w konkurencji : sportowych. W _ działalności | Zgłoszenia przyjmuje ZS Stal", ul. Kultury Fizycznej. ui Rozolat 26, 
żahka kok miał wynik 2:40.8. | drużynowej, ndk Ć z | RAE hę BHAS A aWojej kami z aTe die AA Podskarbińska 10, od 206 do 21.00 paz. ry zacz a 1 ROZDAG 

Y . : , i: Br ki i tolarski z 71 = ? - ; F . : Informacji w sprawie orkanizac'i 

NORWICH. Międzypaństwowe ; walczyli anecki i Are A opra Ą Kojitetami |gpaz DRN — Praga Południe, ul Pinioracji a sprawie oręsnizaci 


spotkanie amatorów piłkarzy Fran- 


z CWKS. oraz młody zawodnik 


Nowy adres Redakcji 


i 
s 


w. lekkośrednia: 1) Czapliński 


| Obrońców Pokoju. 


9.00 do 15.30 oraz w poniedziałki, 


na w St. KKF. ul. Rozbrat 26. tel. 


cii i Anglli zakończyło się zwycię- Krakow Mi : > g J ; 
ra i a ichalik, który nie środy i piątki również DRN na ul. | &.3}_ 
3twem Anglików 3:0. A konat jednakjćwiczeń 'nAkpdć (W-wa), 2) Paliński (Bydg.), | We wszystkich powiatach | Waszyngtona 53a, pokój nr 26, od| 53175 W godzinach od 8.30 do 21.00. 
i | woj. białostockiego powołane |17.00 do 20.00. Stołeczny Komitet Wykonawczy 


SAN DIEGO. Dwumetrowv dyako- 


ol amerykanski Iness uzyskał w 


reczach, wypadł słabo na drąż- 


„Przeglądu Sportowego“ 


3) Kucharski (Mar, Woj.), 


zostały komitety wyścigu. Opie- 


w wymienionych czterech obwo- 


V Międzynarodowego kolarskiego 
Wyścigu Pokoju Warszawa — Rer- 


Baa Weba HCl i Bir ku i w sumie nie uzyskał po- ZAWIADAMIAMY. ŻE NOWY LOKAL NASZEJ REDAK- w. średnia: 1) Piórkowski |kę nad nimi objęły poszczegól- |.dach odbędą Ci EZ EDI ST 

sę 1a a AN ZKE | DAZUO CJi MIEŚCI SIĘ OBECNIE PRZY ULICY MARSZAŁKOW- ||(W-wa), 2) Olejnik (Wr.), 3) |ne zrzeszenia sportowe i WKKF. | saepy. a di U ysan |dowmięsśkencajo wy od AO 
deracja  Szermiercza przydzieliła | Zawody w I klasie stały na SKIEJ 90 (I OSAN — WEJSCIE OD NOWOGRODZ- Kuczyk (Lotn.), iW Białymstoku organizacją wy- | na 10 km cyn 13 — 18 lat, Upznie nai E, ei K mątówych 
organizację mistrzostw  szermie!- | dobrym poziomie. Walka o pro- KIEJ 31 LUR OD ZURAWIEJ 32. Sa RólcIENS Eran EVAn ścigów zajmuje sie AZS. . |powyżej 18 lat wyścig na 25 km 4 | wyścigac olarskic w dniu 

age," cui p s È è . ° ä . Ń a = . ae ° kobiet ż lat 18 — ryś t br.. w któ > 
a e „e EE - EM wadzenie zmieniała się po każ- Telefony: Naczelny Redak tor = 87003 (pokój Nr. 117), Se- e AUN 5 „RZEK i: 3) W woj. szczecińskim pierw- a powyżej la wyścięyna KO GRziD EE AE. 
oc DA aere | dei _qiemal . konkurencji s FO kretariat Redakcji — 82604 (pokój Nr. 120). Dział Korespon- || Cjonka (Mar Woj.) I sze powiatowe komitety po-| wyścigi w konkurencji kobiet i | manifestować będą swą sa!ldarnośz 
dzy Gałordem | Cambiidze zakoń. |trzech ćwiczeniach prowadził || dentów — 87001 (pokój Nr. 115), Redakcja — 87001 i 88231 AŻ wstałygiw'|Staqgandzie; ekobezie | meżczyzn zaliczane, są jako normy .|z€.. wszystkimi miu iacymii BÓR) 
czył się zwycięstwem Oxfordu., |Januchtowski przed Ogrodni- || (pokoje Nr. 116 i 121), Sekretariat administracyjny — 88231 | w. ciężka: 1) Grzelak (Wr.), |i Dębnie. W przygotowaniu są SERCE © Sprawny do Pracy i A, a a PER 
E WĘDG kiem i Paulem. — po czterech (pokój Nr. 122), |2) Nandzik (Kr.), 3) Szymański | liczne imprezy sportowe i kul- | w piątym obwodzie na Okęciu. |bywający sie co roku Miedzynařo- 


3-B-14483 


na drugie miejsce wyszedł Kul- i 


S. Sieniarski 


` 


1) 


Bieg Narodowy — wczoraj i dziś 


Do wykorzystania przy opracowaniu pogadanek dla kół i LZS 


SPANIAŁE odkrycia Biegów Narodowych 

— Freyer, Kusociński, Noji i wielu innych“... 

— zwykło się u nas często mówić, wspomi- 
nając historię Biegu Narodowego. 


Kusocińskiego odkryto zupełnie przypadkowo, 


"gdy stanął na starcie w sztafecie zamiast chorego 


kolegi. 
ZACHODNIE WZORY 


(Mar. Woj.). 


Obecnie jest on oparty na wzorach imprez spor- 
towych kraju masowej kultury fizycznej Związku 
Radzieckiego. 


W kraju tym od wielu lat wprowadza się w ży- 
cie wskazania genialnego budowniczego Kraju 
Rad — Lenina. Powiedział on w pierwszych latach 
istnienia Związku Radzieckiego: 


„..potrzebne są milionowe armie silnych fi- 
zycznie ludzi, ludzi silnej woli, męstwa i wy- 
trwałości. Do nich należy przyszłość..." 


Te słowa wielkiego Lenina wytyczyły drogę 
radzieckiej kulturze fizycznej. która poprzez ma- 


turalne. Tak np. w Dębnie od- 


odbędzie stę jeden centralny wyścig 


dowy Kolarski Wyścig Pokoju. 


kariery znakomitvch długodystansowców, których 
nazwiska znane były i u nas w przedwrześniowej 
Polsce, chociaż wiadomości o sporcie radzieckim 
nie miały tu dostępu. 


ŻAŁOSNE PRÓBY UMASOWIENIA 


Mamy w pamięci sukcesy ostatnich Biegów Na- 
rodowych, w których startowało około 700 tysięcy 
ludzi. Skonfrontujmy to z rekordami masowości 
w dawnych latach. u 

początkach Biegu Narodowego zwanego 
„Cross National“ — startowało niewiele ponad 300 
osób. A w rekordowym roku „Crossu', w jego 


| 


Cóż dawał Bieg Narodowy w dawnych latach 
młodym zawodnikom? 

Dość często widziało się w owych latach biega- 
czy. startujących z chustką lub cytryną w zębach. 
Byli to przeważnie zwycięzcy jakiegoś biegu pra- 
wincjonalnego, którzy z wielką ambicją, a bez 
odpowiedniego przygotowania marzyli o zawrotnej 
katierze sportowej. 

Ciułał taki prowincjona!nv biegacz nieraz przez 
cały rok pieniądze na podróż do Warszawy, ma- 
rząc © sukcesach następc” Kusocińskiego. 

Jakże smutny był widck takiej prowincjonal- 
nej gwiazdy, która za punkt honoru obierała so- 
bie jak najdłuższe wytrzymanie tempa Kusocir- 


Czy rzeczywiście zawodiłicy ci byli ..odkrycia- ieg Narodowy? Może to 
mi" Biegu Narodowego? Z pewnością nie. Fakty A i ea ina kilkuletnieoldE AMR sowe imprezy: biegi na przełaj, krosy narciar-  pjerwotnej formie, kiedy z dumą mówiono i pod- skiego. Kilometr i póżniej... srogi zawód. Nie po- 
mówią zupełnie co innego. Doskonali ci zawodnicy Biegu Narodowego — najbardziej masowej im- skie, wieloboje i wiele podobnych imprez ogar-  kreśłano fantastyczną liczbę uczestników, nie się-  magała chusteczka, ani cytryna. Dla niejednego 
w historii Biegów Narodowych mają zapisane bar- prezy w Polsce Ludowej — porównując wielkość nia miliony radzieckich obywateli, zdobywają-  gąła ona nawet tysiąca — z trudem przekro- utalentowanego nawet chłopca taki Narodowy 
dzo piękne kartv. ale to nie bieg narodowy zde- i masowość tych dwu imprez, porównując ich cych odznakę radzieckiego patrioty — Gotów  czono 700. Bieg był grobem sportowej kariery. 
cydował o wielkiej ich karierze. To raczej ONI treść. " AR do Pracy i Obrony. | Cross National, którym chlubiono się przez dłu- Bieg dla początkującego zawodnika na długiej 
przydawali blasku Biegowi Narodowemu, startů- Oparcie całej kultury fizycznej Związku Rā- gie lata. wyraźnie nie zdawał egzaminu. Nie przy- 5 lub 7-kilometrowej trasie musiał sic stać prov- 


jąc w nim już w pełni sław. 

Alfred Freyer — zwanv polskim Nurmim — za- 
nim został bohaterem Biegu Narodowego przez 
wiele lat startował w rodzinnym Dzikowie. zaczy- 
nając od biegania na maneżu za hrabhiowskim ko- 


„Wielcy“ sportowi działacze, okresu przedwojen- 
nego nie chcieli sportu masowego, bo to nie le- 
żało w ich interesie, ba nie zależało im na zdro- 
wiu milionów obywateli polskich. Szukali fałszy= 


wych wzorów tej imprezy w zachodnim sporcie 


kapitalistvcznym skąd również przetransponowali 


dzieckiego na kompleksie GTO przyczyniło się nie 
tylko do umasowienia sportu, przyczyniło się tak- 
że do stałego odkrywania — wśród zdających 
normy GTO — wielkich talentów sportowych. 


czyniał się do popularyzacji sportu, był zaprze- 
czeniem wszystkiego, o co dobijała się coraz licz- 
niej garnąca się do sportu młodzież. | 

Z inicjatywy kilku osób, którym leżało na sercu 
może nie tyle dobro polskiego sportu, ile chęć 


czyną jego załamania. Musiał, bo nikt nie dbał 
o należyte przygotowanie biegacza do nadzwy- 
czaj trudnego egzaminu. Nikt też nie murślał 
o stałej opiece lekarskiej nad biegaczem i nikt 
nie interesqwał sie specjalnie losami imprezy. 

bezduszny rozkaz 


niem Biegał i grał w piłkę wiele lat. a na star- także nazwę Narodowego Biegu — Cross Natio- Weźmy chociażby dla przykładu znakomitych zrobienia kariery „działacza“ na reformie Biegu Wszystko wykonywano na 
cie Biegu Narodowego stanął już jako najlepszy nal. długodystansowców, którzy w latach 1934 — 1940 Narodowego, przeprowadzono w roku 1936 wielką władz sportowych, którym nie chodziło nie tvikə 


długodystansowiec polski. 

Również nie w Piegach Narodowych zaczęła się 
kariera następcy Frevera '— późniejszego mistrza 
ólimpijskiego — Janusza Kusocińskiego. 

Tego wielkiego talentu nie odkryto w Ołtarze- 
wie pod Warszawą. gdzie dziś z zapałem przygo- 
townią sie liczni sportówcy do stawienia pierw- 
Szech kroków w lekkoatletyce właśnie w Biegu 
Narodowym. 


Kapitalistyczny „Cross National" to nie była 
masowa impreza dla ludzi pracy i młodzieży, lecz 
coś w rodzaju na szerszą skalę zakrojonego poka- 
zu cyrkowego. 


DZIŚ. WZORY OJCZYZNY 
MASOWEGO SPORTU 


Zupełnie po innej drodze paszła linia rozwojo= 
wa naszego powojennego Biegu Narodowego. 


posiadali wszystkie rekordy Związku Radzieckiego 
na dystansach od 1.500 m do 10.000 m — braci 
Znamieńskich. Kariera ich rozpoczęła się właśnie 
podczas masowej próby na GTO w biegu na 
1.000 m. Dwaj niemłodzi już — Georgij miał lat 29, 
a Serafin 26 — robotnicy (później studenci) prze- 
biegli dystans w 2:50, co wielu osobom wyda- 
wało się dość nieprawdopodobne. Następnym ra- 
zem osiągnęli czas 2:48. To był początek wielkiej 


próbę umasowienia sportu poprzez Bieg Naro- 
dowy. 

Czyż trzeba przypominać te rekordy umasowie- 
nia. W najbardziej popularnym przed wojną bie- 
gu, po reformie w największej masowej imprezie 
przedwrześniowej Polski brało udział aż 30.000 
zawodników, co miało być świadectwem „wspa- 
niałego rozwoju kultury fizycznej“, jak to szum- 
nie określali ówcześni działacze sportowi. 


o zdrowie ludzi, ale nawet i pomnożenie ilości za- 
wodników, mogących bronić barw Polski na are- 
nie międzynarodowej. 

Takich zawodników nie szukano nawet wśród 
zwycięzców Biegu Narodowego. jak dowodzi tego 
kariera zwycięzcy tej imprezy z roku 1954 — Jó- 
zefa Noji. 

Przypomnijmy sobie dokładnie jego karierę. 

D. c. n. 


Str. 4 


Na przedolimoij- 


WŁOCHY 
kr obó: pięśctarski. zorgani:o- 
wany te Porto Reca'ini, Włoski 
Zwiazek Boksersk: powołał na- 


st puiących  zowodnikótw: mu- 


ssa +- Ferilli, Poazzali i Spano. 
Koansian — A'oisio. D'Agostino, 
Da'l'Osso i Serti. piórkowa — 


Bevcaria, Fonacc a. Capari Po- 


li. lekka Bclognesti, D: Jasio, 
Pro'ʻeta i Vecch ato, lekkopół- 
średnia — Cavalieri. Vernaglio- 
ne i Visintin,  półśredna — 
Kugjeri. Vescovi i Bandora, 
lexkasrednia — Dal Pia`, i 
Ma'sinaobi sredna — Grave, 
Sent menti, Capogrosso i de Ga- 
speri połcieżna -—- Ra'dini, Boz- 
zana i Al'onsetti, ciężka — di 


Segni ı Caviccht. 


Trenerem obornu sosiak Steve 
Klaus, jego zastępcą Nala!tiw 
Rea. 


AUSTRATIA Australii k: 
Komitot Ol'mnijski wy:naczy 
juz drużine pływacka na Igrzy- 
ska w He!sinkzch Oto jej skład: 
Marshal! (400 r 1.500 m st. daw. 
oraz? s'tafeta) Davies (2000 m st. 
klesa, Lyons (000. m « klas. ko- 
bieti, Dav es (100 m st. grz%iet. 
140 m st. dm kobiet) Aubrey 
(100 m st. dor. i sztafe'a) Mc 
Quadre (100 m st dow kobiet 
i sztafeta) Hawkins (200 m st 
kias.), 


dow. i szialeta) O'Neil (100 m 


st dow. i 100 m. st. grzb et. ora: | 


sztafeta) Norton (400 m st dow. 


Kobiet). Faulds (wieża i trompo- | 


Agnew (400 i 1.500 m st.. 


| 


q 


Dwunastu kadrowiczów, z których wyłoniona zostanie sześcio 'sobowa reprezentacja Po'ski na tegoroczny Wyścig Pokoju na trasie Warszawa—Perliin —Praga. 
Wójcik. Wrzesiński, Królak, Klabiński, Hadasik; u dołu — Waliszewski, Gabry h. 


Drążkowski, 


f] 4. 
Ay 


Una). Murphy (wieża i trampo- 


lina). 

Start waterpol stów nustralij 
skch w Igrzy kach stoi jeszcze 
pod znakiem zapytania. 


"PFRU. W Limie odbyły sie 
pł"wackie mistrzostwa Ameryk. 
Połudn'o'cej brdqce jednoc-e- 
śnie nrzedolmp'jską próba dla 
u'elu czołowych zawodnikówi 
zawodniczek. Oto wyniki tych 
m.st 'zostw: 


Mę:ccyśćnt 100 m st dow. — 
1) Merti:o (Peru) — 2) Guardo 
(Arg.) 1:00,7, 3) Boghossian 
(Rra:.) — 1:10, 2) W elimina- 


cach najlepszy wynik uzyskał: 


Mer na — 5*,7. 200 m st dow, — 


1 Gulrao (A'a) — 2:144 (rek.. 


nz, ameuk.) 2) Yantorno 
(Arg.) — 2:16,0, 3) Boyhossian 
(ZTra".) — 2:16.6. 400 m. st. dow. 
— l! Okamaonio (Braz.) — 4:1971, 
2 Do: Santos (Bra:.) — 4:53,00, 
3 Yentorna (Arg.) —5:01.6 800 
m st, drw D) Okamoto 
(Rrez.) 10 20,9, ?) Dos San- 
t^a: (Fr*z.) — 10:21,4 3) Zwanck 
(Arg.) — 10:219 1500 m st. 
d w — 1) Okrmoto (Rra:) — 
19:56.29, 2) Dos Santos (Braz.) — 


10:55, 5, 3) Zwan:k  (Arg.). 
2027.4 109 m st, klas — 1) 
Cos"ani (Arm) — 1:10,2, 2) Grijo 
(Rraz) — 1:107, 3) Mot ła. 


(Braz.)— 1:127. 
I) Mobiilia (Braz2.) — 2:437,5 
(rel: p'd anieryk.), 2) Cossani 
(Ag) — 240,4, 3) Griio (Braz.) 
— 416 10 m st. grzbiet, — 
1) F nseca (Braz) — 1:08,1. 2) 
Galvso (Arg) — 1089, 3) Pa- 


tan (Braz.) — 1:09,4 20 m st. 


grzbiet — 1) Galtao (Ar^) — 
2:21,4, 2) Paven (Bra”.) — 2:343.0 
3) Sars (Arg.) — 2:35,6. 4 x 100 


m st. dow. 1) Argentyna -— 
401,4, 2) Brasyli1 — 4:04,3, 3) 
Feru — 4:072. 4 r 200 m st. 
dw. — I) Araentynn — 9:02,5 


Ce. ptd, ame y”.), 2) Frazylia 
— 907,1, 3) Peru — 9:18,2. 


Kohiety: 100 m st. dow. — I) 
Schul: (Arg.) — 1:0%,3, 2) Ta- 
vaes (Rraz.) — 1:11,4 3) Holt 
(Ara.) — 1'143,! 200 m st dow. 
— l) Schulz (Arg.) — 2:33,7, ?) 
Tavares (Rra?) — 2:37,1, 3) Hol' 
(Aro) -- 2:4',8, 400 m st, do 
— D Schul- (Ag) — 5:26,5 
(ek pld cmeruk.) 2?) Tavares 
(Braz) — 5:284, 3) Holt (Arg.) 
5410 10) m st klas. — 1) 
Rohde (Ara.) — 1:26,3 2) Lan- 
gorfe'd! (Ch le) — 1:3.,5, 3) Rey 


(Ag) —- 1:31,5 200 m st, kla. 
— l) Rohde (Arg.) 3:10,0, 2) de 
Castro (Fras.) — 3:12.7, 3) Lan-' 
ge fedt (Chile) —  3:16,7. 100 
m st urzb'et. — 1) Groba - Oli- 
veira (Brar.) — 1:18,4. 2) del 


Rosci» (Ara.) — 1:20,5, 3) Alme- 


ida: (Rraz.) — 1:218 200 m st 
g be. — I) Groba Ol veira : 
(Graz) — 2:4!5 (rek. płd. 


ameryki), 2) dzl R'«cio (Arg.). — 
253.1, 2) Pinta (Rrazż.) — 2:54.1, 
4 r 100 m st dow — I Arren- 
tura 4:425 (rek płd ame» 
ryk). 2) Brazylia — 4:51,6, 3) 
Pe u — 538,7, 


.. Ternet piłk wodnej wygrała 


Ar-entysa pried Urugwajem 


i Braryiią. 


TGutkouski 
*"RKostńskt 


200 m st „klas. 


Dokończenie ze str. 1 


dzynarodowych imprezach ko- 
larskich, a która zdołano im 
wpoić podczas treningów na 


obozie. 


DODATNIE STRONY 
ELIMINACJI 


Miało to specjalne znaczenie 
dla młodzieży, która na prak- 
tvcznym przykładzie przekona- 
ła sie o wartości pracy kolek- 
ltywnej. Bez tej pomocy praw- 
'dopodobnie ani Drążkowski, ani 
'Łasak, ani Jarzabex nie do- 
„staliby się do czołowej dwu- 
nastki. Kiedy w drugim eta- 
pie trójka ta uciekła już na 42 
ikm od startu, aby odrobić utra- 
conv w I etapie czas. zadaniem 
pozostałych człoaków kadry by 
ło opóźnianie temna grupy czo- 
łcwej, i zadanie to zostało wy- 
konane znakomicie. 

Dodatnią stroną eliminacji by 
'ła również postawa czołowych, 
starszych zawodników kadry. 
którzy zrezygnowali z ambicji 
: osobistych. Nie myśleli oni o u- 
plasowaniu się w ostatecznej 
klasyfikacji na 1. 2 czy 3 miaj- 
scu, natomiast skierowa:i 
uwage na to, aby podciągnąć do 
swego grona słabszych towarzy- 
szy. 

Mając doskonale współpracu- 
jącą dwunastke kadry, pozosta- 
li zawodnicy nie byli w stanie 
rywalizować z nią. Byli niedo- 
statecznie zresztą pizygotowa- 
ni i było ich za mab. 

Dlaczego mimo wszystko na- 
stawienie kadrowiczów na jaz- 
dę zespołową uważamy za nie- 
słuszne? 

Bo przecież przede wzzystkim 
chodziło o wyeliminowanie 12 
najlepszych. bez względu na to 
czy byli oni na obozie kadry, 
czy przygotcwywali sie pod o- 
pieką zrczeszen. Nastawienie to 
nosiło w sobie zarodek niebez- 
pieczenstwa, że słabsi z kadry 
zostaną podciągnięci przez do- 
świadczonych kolegów z kadry 
kosztem lepszych może od nich 
zawodników spoza kadry. 


Najważniejszym minusem 
jednak jest to, że nie pozna- 
liśmv poza ostatnią  próhą 
istotnych możliwości i formy 
kadrowiczów. Pomimo pew- 
nego zaciemnienia obrazu co 
do kolejności czołowych kola- 
rzy jestećmy zdania, że w ell- 
minacji najlenszą formą dy- 
sponowali: Wójcik, Wrzesiń- 
ski, Klabiński i Hadasik. Ale 
Jaka jest dalsza kolejność? 


STRACONA OKAZJA 


Tremer państwowy Wisznicki 
miał kilkakrotnie dobrą okazję 
oceny formy poszczególnych za- 
wodników. Np. kiedy w III e- 


tapie prowadziła wyścig nieza- | 


'grożona dziewiątka kolarzy z 
. obozu. Można 
i wypróbować możliwości po- 
szczególnych zawodników, da- 
jad im np. na 5 km przed metą 
'svenał do finiszu. W walce na 
finiszu wyszłvbv na jaw zaletv 
i braki tej dziewiatki Okazja 


| ka. 


l 


było wówczas _ 


l została zmarnowana i cała dzie- 
KERR M M M A AAAA AAAA ERZE AAAA % 


łysy EGO 


Przewodnictwo zebrania objął Sarnecki. W krótkich słowach 


podziskował za 
okaze mu wszechstronną pomoc 


wybór, wyrażając przekonanie, że całe koło 


— Bez was nic nie zrobie. koledzy, i dlatego proszę, żebyście 


mi pemagali. kontrolowali mnie i krytykowali, 


potrzeba Zwracam się przede 


jeśli zajdzie 
wszystkim do kolegów, którzy 


od dawna w warsztatach pracują i znają wszystkie nasze słabe 


SiIron. 


Łuczax był pewien. że ostatnie słowa skierowane tą pod lego 
adsecam. Pracował w warsztatach niemal od początku i Sarne- 


|wiatka zadowoliła się miejsca- 


mi ex-aequo, przyjeżdżając d3 
mety... szeregiem. Okazja do 
oceny była tym lepsza, bo ko- 


larze mieli za sobą już przeszło 
; 380 km i można było sprawdzić 


ich możliwości. 
Z kolarzy  zrzeszeniowych, 
którzy uplasowali się na dal- 


'szych miejscach trzeba wspom- 


nieć o kilku. Kapiak, dość wy- 
trzymały w grupie dzięki du- 


.żemu dcśw'adczeniu, zawiódł w 


próbie szybkości. Nowoczek po- 
prawial formę z etapu na elap. 
22-letni Jarzyna, startujący dru- 


: Bi sezon, trenował całą zimę sa- 


motnie; w wyścigu wałcząc am- 


bitnie stracił sporo czasu waku- 


tek złamania ramy. Ulik, który 


'po udanym wiosennym sezon;e* 


na szosie powrócił na tor, w e-: 
: do dwunastki nowej kadry mu- 


.liminacji znowu wykazał duży 
'talent, jechał jednak pechowo, 


'sowa praca była 


swą | 


mając kilka defextów. 

Spodziewamy się. 
nacje wpłyną dodatnio na pra- 
cę zrzeszeń, które dostatecznie 
przekonały się. że dotychcza- 
prowadzona 
żle. 


TEN SAM 
SKŁAD OBOZU 


Nowy obóz nie zmienił więc 
swego poprzedniego składu per 
sonalnego. Zawdzieczać to na- 
leżv długotrwałemu i dobrze 
zorganizowanemu obozowi ora? 
taktyce. zastosowanej podczas 
eliminacji. 

Skład kadry budzi nadzieje 
na przyszłość. Jest w niej tyl- 
ka trzech kolarzy starszych. 
którzy mają doświadczenie 
jeszcze snrzed wojny, a wśród 
pozostałej Rzlewiątki, sześciu 
jest w wieku od 19—22 lat. 
7 kolarzy, którz” wybili sie 
dopiero w uhieel"m sennie 
są w kadrze: |Ifeletni Drąż- 
kowski. Chwiendaw. Łask i 
Jarząbek oraz 26-letni Wall- 
szeyski. Hadasik (22 lata) | 
Królak (21 laty mają za sobą 
już dwa udałe sezony. 


OBÓZ TRWA 


Czołowa dwunastka kontvnu- 
uje pracę na chozie. Oczekuje 
ją jeszcze kilka prób podczas 
treningu, które zdecydują o u- 
staleniu składu szóstki repre- 
zentacyjnej. Drużyna reprezen- 
tacyjna musi być najlepsza, dla 
tego też ani jeden 7z kolarzy 
przebywajacych obecnie na o- 
bozie nie może ani na*chwile 
zapomnieć o tym, że p `“vgoto- 
wania jeszcze nie skońc “y sie 
i że trzeba pracować sur.iennie 
tak, jakby w Wyvścigu Pokoju 
miała startować cała dwunast- 


Zadaniem obozu jest wy- 
bór 6 najlepszych. Na obozie 
musi panować prawdziwie ko- 
leżeńska atmosfera pracy. bo 
tylko wtedv 
bedzie szóstka naprawdę naj- 
lenszvch kalarzy. a przecież 
taki jest cel pozostawienia 13 
zawodników na dalszym obo- 
zie. 
Z. Weiss 
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PRZEGLĄD SPORTOWY 


Chwiendacz. 


Liszkiewicz. Lasak i Jarząbek 


Od lewej: 
Foto E 


u góry — 
Franckow ak 


4-etapowej eliminacji Dziewięciu z kadry razem na mecie 
przed Wyścigiem, Pokoju 


w III etapie eliminacji 


WROCŁAW 10.4  (dalekopi- 
sem). Kiedy kolarze stanęli na 
starcie III etapu wyścigu elimi- 


nacyjnego p zed Wyścigiem Po- | 


koju na (rasie Warszawa — 
Berlin — Praga, w klasyfikacji 
ogólnej po dwóch próbach czo- 
łowe miejsce zajmowało 10 za- 
wadników kadry. Przed pozosta- 


'łymi z kadry, Chwiendaczem i; 
Jarząbkiem, było trzech zawod- 


ników: Kapiak, Jarzyna i Me-: 


lon. Najgrożniejszy z tej trój- 
'ki, Kapiak miał prawie 2 min. 


przewągi nad Chwiendaczem i 3, 
min. ńad Jarząbkiem. Jarzyna 
i Melon przewyższali Chwien- 
dacza ledwie o 3 sek., zaś Ja- 
rząbka — o niecałą minutę. Obaj 
kadrowicze, Chwiendacz i Ja 

rząbek. aby zakwalifikować się 


: sieli więc odrobić jeszcze po trzy 


że elimi- `” 


skompletowana -7 


lokaty. | 


Dodajmy, że Kapiak miał do| 
najsłabszego w klasyfikacji o- 
gólnej kadrowicza, Gabrycha 
ledwie 21 sek., „uciekając“ więc 
Chwiendaczowi i Jarząbkowi 
praktycznie miał jeszcze szanse 
pokonać i Gabrycha. Rzeczy- 
wistość przyniosła jednak co 
innego. Kapiak był odosobniony 
w walce z kolarzami kadry. na- 
tomiast Gabrych wsparty był 
mocno o swych towarzyszy z 
kadry. 


KADRA ZNOWU NA CZELE 


W takiej to sytuacji rozpo- 
częli kolarze IIl etap wyścigu 
eliminacyjnego na trasie długo- 
ści 100 km wiodącej z przed- 
mieścia Wrocławia przez Ła- 
giewniki, Dzierżoniów, Niem- 
cze i z powrotem przez Łagiew- 
niki. 

Szybkie tempo ponad 40 km 
na godzinę nadane przez za- 
wodników kadry rozbiło staw- 
kę ną wiele części. Kolarze zrze- 
szeniówi. którzy w I etapie po- 
trafili wytrzymać ostre tempo 
aż do mety. w II etapie zdołali 
utrzymść się w grupie czołowej 
tylko do półmetka, a w III eta- 
pie odpadli już w fazie począt- 
kowej. 


Po pierwszej godzinie jazdy 
wyścig prowadziło 10 kolarzy 
z kadry (brakło tylko Łasaka: 
i Jarząbka) oraz Malinowski 
z CWKS. Druga grupa złożo- 
na z 14 zawodników. wśród 
których było dwóch z kadry. 
była oddalona o ok. 1.500 m. 


Na 42 km od startu trasa we- 
szła w teren pagórkowaty, co 
jeszcze bardziej oddaliło czo- 
łówkę od pozostałych grup. Na 
53 km w czołówce przebił dęt- 
ke Liszkiwiecz. Otrzymał on 
natychmiast pomoc z wozu me- 
chanicznego, ale oddalony led- 
wie o 300 m od grupy czołowej 
nie potrafił jej dogonić. Kadra, 
która dotychczas. doskonale 
współpracowała pomagając so- 
bie wzajemnie, tym razem pozo- 
stawiła Liszkiewicza własnemu 
losowi. Pozbywszy się wkrótce | 


cki o tym chyba wiedział. Ja mu tam jednak nie pomogę — 
myślał — nie ma frajerów. 'Niech sam się męczy. kiedy taki 
mądry. Najciekawsze jednak, że Tomasz nie czuł najmniejszego 
żalu z powodu porażki w wyborach. Wvbór Sarneckiego przy- 
jął bez żadnego wewnętrznego sprzeciwu. Dziwiło go to, a na- 


wet niepokoiło. 


Ostatni punkt porządku dziennego: wolne wnioski. Nikt nie 
nie miał do powiedzenia. Chłopcy nakładali płaszcze, zapinaii 
się, szurali nogami, niecierpliwie czekając znaku rozejścia. 


— Proszę o głos. 


Jak pociągnięte sznurkiem wszystkie głowy zwróciły się nagle 


w głąb świetlicy. 
— Towarzysz Bartecki. 


Sekretarz przeszedł między” rzedami krzeseł | stanął przy 
stole, swobodnie opierając się o jego krawędź. Objął wzrokiem 
salę. Oto poważny, mimo zadartego nosa Gutt, zapalczywy Ba- 
zylewicz, chudy Bartosik, spokojnv, nawet nieco. ospały Mazu- 
rek, mały Kornelski i czujny, nerwowy Łuczak. Miał do nich 


mówić. 
— Towarzysze zetempowcy! 


Słowa uderzyły jak salwa. Wstrząsnełyv chłopcami, poderwały. 


Powiedział przecież: towarzysze. 


Wydorośleli raptem, urośli. 


— W imieniu organizacji partyjnej życze wam powodzenia 
w pracy. Będzie ona trudna i odpowiedzialna. Warsztaty nasze 
walczą o plan į w tej walce nie może zabraknąć Was, zetem- 
powców. Fartia liczy na wasze młode. silne ręce. na wasz mło- 
dzieńczv entuzjazm i szlachetny zapał. Wielu z» was przoduje 


w pracy. wielu z was przoduje w sporcie, 


Wiecie. co to iest 


ambicja, co to jest wola zwycięstwa. 


potem Malinowskiego, jechała 
ona w liczbie 9 zupełnie nieza- 
gr'ożona aż do mety. 

Na kilkanaście kilometrów 
przed metą miał defekt Ga- 
brych. Czołówka natychmiast 
zwo niła tempo, a Wrzes.ński 
zatrzymał się, czekając aż Ga- 
brych dostanie z wozu tech- 
nicznego rower, co trwalo zre- 
sztą tylko sekundy i para Ga- 
brych — Wrzesński łatwo 
połączyła się z grupą. Wol- 


niulko, trzymając się za z. 


miona cała dziewiątka wje- 
chała na metę ku konsterna- 
cji sędziów i nielicznych wi- 
dzów, nielicznych, bo po raz 


już drugi w eliminacjach 
przesunięto niespodziewanie | 
metę... 


NIEUDAŁE PRÓBY UCIECZKI 


Powróćmy jeszcze raz na tra- | 
sę. Liszkiewicz coraz bardz.ej | 
tracił dystans w stosunku do 
grupy czołowej. Dogonił on nie- 
długo samotnego Malinowskie- 
go i jakiś czas jechał z nim ra- 
zem. Na 70 km od startu para 
ta miała za sobą o półtorej mi- 
nuty grupkę, złożoną z 6 kola- 
rzy. Byli to: Jarząbek (kadra, 
Kapłak, Nowoczek, Ulik, Kuś 
i Jarzyna. Ostatni z kadry, Ła- 
sak był w trzeciej grupie o Ok. 
2 min. za drugą grupą. Zarów- 
no na Jarząbku jak i Łasaku 
było widać skutki poprzednie- 
go etapu. w którym para ta ra- 
zem z Drążkowskim prowadziła 
wyścig przez 130 km, triumfu- 


'jąc na mecie. Spośród nich tyle 


ko jeden Drążkowski potrafił w 
III etapie wytrzymać tempo. 


Jarząbek kilkakrotnie próbo- ; 
wał uciec z grupy, aby połączyć 
się z Liszkiewiczem, ale uciecz- 
ki likw.dował bądź Kapiak. bądź 
Nowoczek czy Ulik. Grupa ta 
dogoniła wreszcie Liszkiewicza 
i Malinowskiego. 


Na mecie toczyła się w tej 
grupie zacięta walka o pierw- 
sze miejsce. przy czym zwycię- 
sko wyszedł Kapiak przed Uli- 
kiem i Liszkiewiczem. 


Wyniki: 1—9 w jednakowym. 
czasie 2.35. 32 (w porządku al- 
fabetycznym): Chwiendacz, 
Drążkowski, Gabrych, Hadasik. 
Klabiński, Królak, Waliszewski, 
Wójcik, Wrzesiński. 10 Kapiak 
CWKS — z różnicą 05.53, 11. 
Ulik Gw. — 05,54, 12 Liszkie- 
wicz, kadra. 


13 Nowoczek, Unia — ten sam 
czas, 14 Kuś, Górnik — 0555. 
15. Jarząbek, kadra, 16. Jarzyna 
Wł, 17 Malinowski, CWKS — 
ten sam czas; 18 Szcześniak, Wł 
— (06.48, 19 Majkowski, Ogn, 
20 Łasak, kadra ten sam 
czas. 


Na III etapie wycofało się 7 


 $ZORY, 


' niak, 
trzej z kadry: Królak, Drążkow- 
'ski | Wrzesiński. 


Ag 


'wać tempo 
i sukces), natomiast kolejny start 
„trójki Królak — Drążkowski — 
' Wrzesiń$ki 


kolarzy: Gosz. Adamiec. Men-. 


del. Melon, Szuta, Świercz i 


Wiśniewski. l 


Melon zderzył się z Sałygą i 
wskutek kontuzji zrezygnował 
z wyścigu. Sałyga miał jeszcze 
jedna kraksę i stracił na tym 
etapie ponad 7 minut. 


Klasyfikacja po [I etapie: 
Drążkowski — 10.04.06 2. Wój- 
cik z różnicą 00, 36, 3. Klabiń- 
ski — 00,37, 4. Hadasik — 00,46, 


5. Wrzesiński — 00,47. 6. Wa- 
liszewski — 00,59, 7. Królak — 


02,54, 8. Gabrych — 03,20. 9. 
Chwiendacz — 05.35. 10 Lisz- 
kiewicz — 06,48, 11. tasak 
(wszyscy kadra) — 07,47, 12. 
Kapiak CWKS — 09,34. 

13. Jarzyna, Wł. — —11,27, 14. 


Jarząbek, kadra — 12.21, 15 No- 
woczek. Unia — 13,19, 16. Ulik. 
Gw. — 15,10. 17. Bułaś. Bud. — 
15.15, 18. Sałyga. Gw. — 1934. 
20. Kuś. Górn. — 19,38, 20. We- 


i glenda. Unia — 19,47. 


Wójcik najlepszy w próbie szybkości 
Zwycięski pojedynek lorząbka z Kapiakiem 


WROCŁAW 114 
sem). Wreszcie ostatnia próba 
w eliminacji: 60 km pojedyn- 
czo na czas. 11 czołowych 
miejsc w ogólnej klasyfikacji 
zajmują kolarze kadry. Chwien- 
dacz w [II etapie odrobił stra- 
cony czas wysuwając się o 4 
min. przed swego najgrożniej- 
szego rywala spoza kadry —. 
Kapiaka. 


JESZCZE TYLKO JARZĄBEK_ 
Z dwunastki kadry tylko Ja- 


rząhek ma jeszcze przed sobą 
dwóch rvwali, Kapiaka, który 


jest prawie o 3 min. lepszy od 


niego w ogólnej klasyfikacji i 
Jarzynę, od którego dzieli Ja- 
rząbka prawie niecała minuta. 


.W ostatniej próbie każdy z ko- 
arzy zdany jest na własne siły, 


Jarząbek więc chcąc dostać się 


do dwunastki nowej kadry mu- ' 


si odrobić stratę czasu w sto- 
sunku do dwóch zawodników. 


Jarzyna nie jest groźny. nato- 


miast 3 minuty w stosunku do 
Kap:aka to jest dużo. 


PIERWSZY STARTOWAŁ 
WÓJCIK 


Próba szybkości odbyła się 
na autostradzie Wrocław—Ber- 
lin. Aby nie utrudniać jazdy za- 
wodnikom. pozostawiono do ich 
dyspozycji całą prawą stronę 
Kolejność startu bvła 
losowana. Nr. 1 wylosował 
Wójcik, następnie Ulik, Szcześ- 
Tomecki oraz kolejno 


Kolarze startowali co 2 minu- 
Wójcik nie miał więc ani 
nikogo gonić, ani przed kim 
uciekać i sam musiał regulo- 
(co podnosi 


stwarza! tym za- 
wodnikom konkurencję i doda- 
wał bodźca. cn znalazło wyraz 
w wyniku próby. 
Najszybszy z 36 z7awodni- 
ków. którzy stanę!i na star- 
cie do ostatniej eliminacji, 


sowała się w kolejności startu 


— Towarzysze zetempowcy! Zespołv PGR Blżbiecin i Małv 
Dwór przysłały swoje traktory do remontu po terminie. Przed 
załogą naszych warsztatów stanął problem: albo odmówić re- 
montu tych traktorów, albo włączyć je do produkcji ponad pian. 


Odmówić 
obu zespułach wiosenną akcję siew- 
ną, to znaczy 
ziarna, mniej chleba. Przyjąć — to 
znaczy obciążyć nasze warsztaty do- 
datkową pracą, wymagającą zdwojo- 


nego 


to znaczy zarwać w 


dać krajowi mniej 


wysiłku wszystkich działów. 


Najpoważniejsza część roboty spad- 
łaby jednak na mechaniczny. Dobrze 
znacie trudności. z jakimi spotyka- 
niy się w codziennej pracy nad wy- 
konaniem naszego normalnego pla- 
nu. Czy w tych warunkach możemy 
przyjąć na siebie dodatkowe zobo- 


wiązania? 
— Towarzysze zetempowcy z 
czwartej brygady mechanicznej. Do 


waa zwracam sie przede wszystkim. 
Jak odpowiemy na to pytanie, jaką 
odpowiedź ząniesiemy naszym towa- 
rzyszom. 
E'żbiecina i Małego Dworu? 


roboinikom rolnym z 


Twarze chłopców płonęły. Nikt do nich tak jeszcze nie prze- 


mawiał. 


— Chłopaki z kużni: — zagrzmiał ospówaty Zaciera. — Nie 


damy się, co? 


(dalekopi- 


—— 


szewski (kadra) 
.Chwiendacz (kadra) — 04,40, 


jego 


właśnie trójka: Kró!ak, Drąż- 
kowski i Wrzesiński. 


LISZKIEWICZ NAJBARDZIEJ 
POWOLNY Z KADRY 


W czołowej dziesiątce na me- 
cie uplasowało się trzech kola- 
rzy spoza kadry: Zdunek (8). 
Majkowski (9) i Kuś (10). 
brych, który miał defekt na 
trasie zajął dopiero 17 miejsce, 
Łasak był 18 j wreszcie ostatni 
z kadry, Liszkiewicz — 21. 

Jarząbek wyszedł z pojedyn- 
ku z Kapiakiem zwvciesko W 
próbie szybkości zajął 6 miej- 
sce. Kapiak zaś — 24, z różnicą 
czasu w stosunku do Jarząbka 
przeszło 5 i pół minuty. 

Pechowy Sałyga miał w pró- 
bie szybkości poważniejszy wv- 
padek: spadła mu detka z koła 


,1 Sałyga wywinął kozła przez 


kierownik, wskutek czego od- 
niósł obrażenia ciała i wycofał 
się. 

Weglenda. który zaryzykował 


jazdę bez zapasowej dętki, na. 


kilkanaście km przed metą 
przebił gume. Kontynuował 
próbe... piechotą, aż napotkał 
spacerujących zawodników 
CWKS i otrzymał rower od 


Bukowskiego. 
Wyniki: 1. Wójcik — 1:28,02, 


2. Królak — różnica 00.16, 3 


Drążkowski -— 00.22, 4. Wrzesin- 
ski — 00.45. 5. Hadasik — 02.52, 
6. Jatząbek — ten sam czas (!). 
7. Klabiński — 03.01 (wszyscv 
kadra). 8. Zdunek. Gw. — 02.17. 
9. Majkowski. Ozn. — 03.21. 10. 
Kuś, Górn. — 04,21 11. Wali- 
— 0432 12. 

13. Brzóska. Górn. — 04.56. 14. 
Stand'ke, Gw. — 04.59, 15. No- 
woczek. Unia — 05,35, 16. Szcze- 
niak, Wł. — 05.49. 17. Gabrych, 
(kadra) -, ten sam czas. Iœ 
Łasak (kadra) — 05.58, 19. Ulik. 
Gw. 05,01, 
CWKS — 06,37. 21. Liszkiewicz 
(kadra) — 06,43, 22. Wiśniewski. 
CWKS — 07,05, 23, Jarzyna. Wł 


— 07.08, 24 Kapiak, CWKS — 
08.34. 25. Omiecki. Ogn. — 09.01 


Czołowa czwórka 


ka takiż wiatr przeciwnu. 
Z. W. 


Nr. 30 


„Na półce z książkami 


„„Ńronika 


| 


Wielkiego. Wyścigu” 


SIĄŻKA Karola Małcużyń* 
« skiego i Zygmunta Wels” 
sa *), to nie tylko kronika wiel- 


kiego wvścigu, jak głosi tytul- 


na 


| pokazuje 


| townej 
| znaia nas 


| 


| 


| 


| sprawy pokoju, 


| 
! 


| 
| 


To nie tylko dokładna reie- 
stracja wszystkich ważniejszych 
faktów i wydarzeń sportowych 
trasach Warszawa—Praga 
Praga—Warszawa w latach 1043 
1051. choć te znajdzie czytel- 
nik. opracowaną wyczerpuiąco 
w ciekawej. interesującej for- 
mie. 

„Kronika Wielkiego Wyścigu” 
ogromną. pokoiową 
pracę obu narodów W efek- 
formie pisarskiei zapo” 
autorzy z przodow= 
nikami pracy goszczaącymi ko- 
larzy w swych zakładach pracy 
z przedsta'wicielami setek tvsie- 
cy, ba milionów ludzi. którzy 
wychodzili na trasy witać ko” 
larzv. Nie tylko z ciekawości, 
nie tylko dla przeżycia dresz- 
czyku emocii Wychodzili. abw 
witać wszvztkich uczestników 
Wielkiego Wyścigu iak przyja- 
ciół, jak braci Wychodzili. aby 
manifestować swą wole obrony 
sprawy w im.£ 
k'órei walczyli na szosie kola- 
rze. Wychodziły miliony rados= 
nych ludzi.. 


w—= Przez te dziewięć dnt 


| widziałem u was miliony 
| szcześliwych twarzy — po- 
| wiedział redaktor „Daily 


| Worker“ Bartlett. 


dalej autorzy książki — jest 


I może to zdanie — pis74 


itemu atmosfere 


Ga- ` 


20. Malinow:ki. 


osiągnęła | 
przeciętną szvbko 408 km na: 
AE mając da półmetka sil- 
3 Iny wiatr w p'ecv. a od półmet- 
był Wójcik, za nim zaś upla- ; 4 


na'trafniejsza, najbardziej 
lapidarną charakterystyką 
W "ścigu Pokoju i jego z ni- 
czym nie dającej się porów- 
nać atmosfery". 


Wielokrotnie opisując wspa= 
niałe czyny świadczące o bra- 
terstwie i przyjażni kolarzy u- 
Czestniczacych w Wyvścig'i Po- 
koiu, autorzy przeciwstawi»ją 
wielkich wy- 
żźcigów zawodowców. jak np.: 
„Tour de France“: 

„..Włoch Bartali, po :e1- 
n2) 2 gigantycznych wspina- 
c'ek na przełęcze alpejskie, 
sionajace 2000 m ponad po- 
ziom morza. zeżdzal Zz 
szybkością po tagu po- 
śpiesznego kretą serpenty- 
na nad  kilkusetmetrową 
przepaścią. I wtedy zajecha- 
ła mu błyskawicznie dro” 
czarna maszyna Citroen. 
Tulko szybka orientacja o- 
calita Bartaliego od runi?- 
cia w przepaść Wdro:one 
śled:ttrvo wukryło. że tobu- 
zerska szajka, rozjatrzona 
pełnymi nienawiści i szowi= 
ni'mu artykułami prasouy= 
mi, szykowała si inne >ama>= 
chy na włoskich kolarzy, 
mogących „zagrozić* fran- 
cuskiemu zwycięstwu..." 


| A u nas? 
„U nas — braterska at- 
mosfera, przyjaciel: ka 


współpraca wychodziła da- 
leko poza ramu drużyn. o- 
garniała wszystkich uczest- 
ników wyścigu Na VII eta- 
pie Włoch Parisini miał po- 
vatny defekt Włoska dru- 
żyna robotnic?a przyjecha- 
ła do nas pokonując tystącz- 
ne trudności, ich mechanie 
kiem był re erwowy repre- 
zentant, nie stać ich było na 
zapasowy sprzet. Parisini 
musi sie wycofać... 

Do be-radnie stojącego na 
szosie Włocha vodjeżdza na- 
gle wóz terhni*zny Wy:ka- 
kuje * niego mechanik bul- 
garsk* i podsuwa o łupia- 
temu Pnrisiniemu nowy ro- 
wer Pakuje go na siodełko: 

Jazda bracie:* 
Okozcało sie później. 
Bułgarzy wypożyczyli Wło- 
chowi iedyny zapasowy ro- 
wer jaki im pozostał ną 
tym etapie Zapytani pre" 
nas, czu nie obawiali sie, że 
zabral:nie pomocy dla kata- 
ra hułcarskiecao, odpowie- 


19 


dieli po prostu: „Wiedsie- : 


lismu. że pomożecie wy albo 
Chekia." ` 

Ta iest charakterystyka dwóch 
wv<cizów i dwóch światów. Tan 
oodstęp. nienawiść i zbradn'a. 
u nas braterst'vo, koleżeńska 
Drzyia”ń, pamor. 

Ksiażka jest bogato ilustro- 
wana fotografiami z dotvchcza- 
sowvch wyścizów oraz posiada 
ważne dla statystyków tabe'kl 
i wyniki etapów z każdego roku. 


(stp) 


«> K. Małcutyń:ki t Z Weiss — 
/.Kron'ka Wielkiego Wuvścigu''. 
Keisżka ! Wiedza, 1952. str. 135. 


Te- 
'na 3 zł. Red. J. Wittlin. 


Wtem z środkowych rzędów krzeseł wyskoczył pojedynczy 


g:OS. 


. — Wpiszcie podwoziownię. Całą naszą brygade! 

Muczne brawa powitały te słowa. 

— Silnikownia może zaczynać od jutra! 

— Magazyn też. Nie zapominajcie o magazynie! 

Sarnecki ledwo dażył notować wciąż nowe i nowe nazwiska. 

— Ciszej tam! Maniek chce mówić! 

Gutt istotnie od dłuższego czasu wyciaga? t2x6. ale w og)>'nym 
ferworze nie od razu iego gest zauważono. | 

— Zobowiązuje się wykonywać 130 proc normy i wzywam 
kolegę Sarneckiego do współzawodnictwa — powiedział. zaci- 
nając się nieco, jak zwykle w CHE wielkiego wzruszenia. 


— Przyjmuję wezwanie. 


— Brawo Gutt! Brawo Sarnecki! Niech żyją! — wiwatowała 
sala. — Kto następny? Dawajcie, koledzy! 


Następny był Mazurek. 


— Przystępuję do współzawodnictwa i wzywam kolegę 


- Ma- 


zurek obejrzał się — kolegę Kornelskiego. 


Zuch Mazurek. Kornel, co ty na to? Rękawicę ci rzucił! — 


grzmiały zewsząd okrzyki. 


— Gdzie twoja kontra z lewej? —- darł sie Wicher:ki. 
Ale mały Kornel nie wahał się z podjeciem rrkawicv. Za %:m 


pośpieszył Bartosik. wzywając Bazylewic:1 
z podniecenia, zagłuszał wszystkich Wreszcie nie 


t wyskoczył na środek świetlicy. 


Tadek. czerwon” 
wzrtrzymał 


— Towarzyszu sekretarzu! Przekażcie meldunek. że zeten- 


powcy z warsztatów TOR wykonają plan dodatkowy 


Przetaż- 


cie, że Elżbiecin i Mały Dwór otrzymają swe traktory na czas. 
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